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Miesiące luty i marzec są porą dorocznych 

walnych zgromadzeń wszystkich prawie stowa­
rzyszeń naszych. JaKkolwiek czynności tychże 
walnych żgromad eń »ą najczęściej natury czy­
sto admimstracy inej, i zdawałoby się na pozói, 
że przyjęcie do wiadomości sprawozdań i w ybo­
ry nowych zarządów są sprawami mniejszej 
wagi, jednaic właśnie to dość a n»s rozpowsze­
chniona mniemanie, stwierdzane ołabym zazwy­
czaj udziałem członków* w dorocznych walnych 
zgromadzeniach, powoduje nas do uczynienia tu 
kilku iłwag w tym przedmiocie

Nie będziemy się rozpisywać o wiekiem  
znaczenia stów arzyszeń w życiu narodu. Na te­
mat ten tyle już pisano, że —  szczególniej dla 
czytelników naszego pisma, które od powstania 
swego sprawy stowarzyszeń gorąco popierało —  
byłooy  rzeczą zbyteczną obszerniej się jeszcze 
nad tem rozwodzić. Dodamy więc tylko, iż wła­
śnie w położenia takiem, w jakiem nasz naród 
się znajduje, stowarzyszenia nabierają większego 
jeszcze znaczenia aniżeli gdzieindziej. Naród bo­
wiem, który państwem nie jest, musi dobrowol­
ną pracą spełniać nie jedną taką funkcję, -tórą 
gdzieindziej spełniają rządy —  nie jedną 
zaspakajać potrzebę, o której gdzieindziej rząt 
myślą. Im lepiej funkcje te spełniamy, im har­
dziej zdołamy własną dobrowolną pracą społe­
czeństwa potrzeby te zaspakajać —  tem 81 nei" 
szy składamy dowód żywotności naszei. tem bar­
dziej też żywotność tę potęgujemy. » Pr” 1 
przejawia się głównie w stowarzyszeniach, i dla 
twgo io powiedzieliśmy, że dla nas mają ne 
większe znaczenie, aniżeli dla innych, szczęśli­
wszych od nas narodów Są one dla nas po 
części — moralnym rządem społeczeństwa.

Ztąd też z prawdziwem ubolewaniem pa­
trzeć nam nieraz przychodzi, jak często na do­
roczne walne zgromadzenia zaledwo zbierze się 
dostateczna liczba członków, ażeby można przy­
stąpić do wyboru nowego zarządu A przeciez 
sprawa to największej wagi dla stowarzyszeni" 
Praktyka już nieraz nas nauczyła, iż ostateczni! 
cały los stowarzyszenia zależy od zarząd 6w, od 
osobistości jakie w skład ich wchodzą — zna­
czenie zaś walnych zgromadzeń przedewszystkiem 
do tego się odnosi, czy zdołają one wyboru te­
go dobrze dokonać. Jeżeli zarząd ma dobre zro­
zumienie celów i środków działania stowarzy­
szeń —  jeżeli rozwinie należytą energię i w wy­
borze tych środków i w ściąganiu od członków 
kwot na cele stowarzyszenia składanych, istnie 
nie i pomyślny rozwój takiego stowarzjszema 
uważać można jako zapewnione. W  F ze®iw®ym 
zaś razie — szybko członkowie się zniechęcą, 
zapomną o swoich obowiązkach i o swoich pra­
wach, I następuje konieczny upadók

Ciężko więc grzeszą i wobec btovraravsze- 
nia i wobec sprawy publicznej ci. który licząc

ua to, że „bez jednego żołnierza bitwa będzie*, 
nie uczęszczają na walne zgromadzenia, nie bio­
rą w* wyborze udziału, a na wezwania odpo­
wiadają : wybierzcie dobrze i bezemuie. Zapomi­
nają, że nieobecni są za zły wybór równi, a mo­
że i więcej jeszcze odpowedzialni od tych, któ­
rzy udział w nim brali. Ci przynajmniej robili 
co mogli i jak umieli najlepiej mogli się pomy­
lić , ale spełnili przynajmniej swój ohowiązek. 
Tamci zaś obowiązek ten, tak łatwy do speł­
nienia, zaniedbali, nie starali się nawet by wy­
brano zarząd według ich udania najlepszy.

Taż sama obojętność członków objawia się 
meraz wobec odczytywanych sprawozdań zarzą­
du. Jakże rzacao kiedy przychodzi u nas do 
dyskusji z tego powodu. A przecież sprawozdar 
nie takie, dając obraz całego życia i rozwoju 
stowarzyszenia w  ciągu ubiegłego roku, nastrę­
cza zawsze pole do uw ag, które mogą być bar­
dzo cenną wskw^wką dla przyszłego zarzadu, 
i czy to wytknąć błędy prze*.dawny zarząc'‘ po­
pełnione, czy może nowe jakie drogi nowe środki 
'.ziałauia wskazać, czy podnieść takie strony życia 
i działalności stowarzyszeni ł, których sprawozda­
nie dotyka Dokładna dyskusja nad przedłożony­
mi sprawozdaniami, to jedyny sposób, w jak. 
członkowie nie wchodzący w skład zarządu, 
mogą wykonać swe prawo wpływu na kierunek 
spraw w stowarzyszeniu. Obowiązek ten zazwy­
czaj u nas pozostaje niespełnionym

Odzywamy się przeto do naszych stowarzy­
szeń i ich członków, ażeby przy sposobności 
tegorocznych walnyeb zgromadzeń zecnoiano raz 
już tę apat.c przełam ać,' a szczególniej baczną 
zwrócić uwagę na wybór człon ow do zarządów. 
W  tej mierze' rozstrzygać powinien przeważnie 
wzsrląd na uzdolnienie, znajomość rzeczy j cha­
rakter kandydatów —- na to, czy mogą rozpo­
rządzać czasem swoim tak, by byli w  stanie 
gorliwie pełnić obowiązki swe w zarządzie —. 
a w ostatnim dopiero rzędzie na firmę. 0 
nas n a jczę śc ie j dzieje się przeciwnie: wybieramy 
przedewszystkiem firmy, a ponieważ jest ich 
nie wiele, znajdziemy przeto we wszystkich stó­
wa rzy szćm a ch  jedne i te sa m e  nazwiska. Z tą 
metodą przeciążan.a pracą jednych i tych s a - ' 
mych ludzi także raz ;uż zerwać należy. KozuJ- 
tatem jej zaniedbanie obowiązków —  mimo naj­
lepszych nieraz chęci,

organ: , inter-»ow?ne w mąceniu prawny, a podług 
któ ych pan Tisza tak przez s wą noworoczną mowę 
programową, jak prze-, swe zachowanie miał dążyć ku zbli­
żeniu :s t. * etroooici ?eui ir. Senyay, Mówiłem wtedy, 
że takie -tronmetwe jcsBcze doud  me ma żadnej egzy­
stencji , ze ono 'Q reduhujb dc garstki osobisty h  
przyj jcidł p b^nnyay, i że ow uljana Tiata Senoyay 
oieryjko nie um ł żadnej p o l i t y c e }  m c i  brtu aie
*Łwet pyłby politycznym nonsensem. Takie zai it-y - 
wa^ue się » niddfugim potem cia s :e zostało, jak » re- 
szcie musiało prawie ogó ln e* . A.i8 oto id o

nowy Tiszy i nową »i*ą aacwjli 3W.  t , . . . ,
pod«pai6, loagłapsao l s  różne to^y a w której wjdo- 
. unit mif.no chyba( oa celu dysK-odytowanle ewentu- 
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W t o d e ń  7. Jntego.
Znane i ł ®  *4 długięt programowe oracje 

żnych węgieriKicb kandydatów ną naczelnictwo rzi 
d«. nieaivteoznie bym więc tutą) nad niemi się, rofc 
wodził Wspomaiec mi jednakże wypada pev “n fakt, 
który z owych oracyj w y p ł y ń  ft który j e r  j? * -> ? ' 
p« irednio i wyłącznie poijtyoznej n«.tury. Kilka 
dni inż ternn musiałem was ostrzegać o dziwaoznycn 
konkliiłjach. rozainv|r>nych łB ^  wia-ą przez mnog

A

dnakże t3goju ż oyło -a  i.i*le gdy p. ba^on Sen'nyV 
Biim zaoząj 8ię obecnie odaywaó, >epravjm ujo .popar- 
( j, poiredaio...* (crytajcie: p o p  a r o ,  a j e r o n r  s e r  
p. T i a . ę ) ,  wteay szef lewicy ukazał sa konieczne 
raz przecie podni( se tę, rzeca zupełnie jasno i wyra- 
źaie i ogłosić w PesU U oyd  kom unika., jak m ćrią  
za jego dyktanlo dosłornem  nap any, a w ktorem 
„xprcsds rarbis j apow. ida ,  że polityka jog o  nie ma 
nic wspólnego * po tyką p. Sennyay, że o sądnej 
koalicji rniędfy ni® a tym ostatrim nie byio nigdy 
aa se-jo ani m ory , i że f  azelkie tw.e-dzeu,* przeci­
wne nic maią ani eymu, ani sensu Tak tedy upadł 
w nicość nietylko ów kojarzący sję ewcntuainie h j -  
brrdyjzny rwiązok, ale nawet pogłoski o nim zostały 
prLeż to samo osączoae jak nai >ży.

A li  jeśli układy imaginacyjue owych kpulicy, wę­
gierskich upadają, to natomiast agitują Bię inno, tu w
Wiedniu, . ,i , , . , . '

KajwaśniojMa z nich względnie d-> naa jest ta ,
która m- powstać z przyłączenia się do stronnioćwa 
p. f i o b e n warta waryitkich posłów polakich wyznają- 
uvch w polityce aasafy wane ł o d e r a 1) s t y u z n e- 
m i W  idÓm* rzecz, że W kwaufikacia to prostj 
eul-mizm tylko i mc więcej: że ów edera l i zm jest 
1 ik o be zornj, iż zawiera w sobie nan^w o innych je ­
szcze rozmaitych . . i . z m ć w  i ,,.y z m ó w, l u »o  m - 
awiak pojodyńcayoh usb.stośei c  .tzych, a h jłduiacyck 
owemu tz. ^fedaralii mówi to nie p« rz-buję >ch wy­
mieniać. Z naci" je et nadto dobriB. Sprawdza się n i e ­
stety i tu nawet owa stara , odwiccana taktyka sze-- 
mowania jnby zasadami, a w grunne posługiwania 
się o r n i  s aoadamt zamiast służenia im. K» ł o
poisaio byio potrzebne, nloodzowae; s o l i d a r n o ś ć  te­
goż koła głoszono, ii jeszcze potrzebniejsza, absolutnie 
niezbędna, aż oto pisrrsi chorątowie tych raaknyn 
zabierają się na se-j.i do opuszczenia kola całą masą 
a przez to samo do rozbicia w D:ioh te jłi właśnie „nie­
odzownej Boi.darnoś h !u Fakt ten notuję wam tylko 
bez żadnych komentarzy, szczególniej bel żatinngo 
f Inm enia. Jestem także ai nadto pewny, że on i 
w a® wyda kię całkiem naiuralnym. Wssafe znacie 
wybornie wartość wewręt>-zną różnych etykiety badz 
kramów kupieckich bądź kramów politycrnycn,. Pziś 
przylepi, ne a zdarte jntro lub pojntrzo to rzec* bzdu.r- 

nar one wartości materji wewnątrz aawartej pneciez 
nie zmieniają-

Pcdobnip* aajo.by s,ę nowifidęjm- c mi ęnt .  c h“ 
w redagęji ^utoiszege. JIttóerWżłJM ł? * apNniy dwóob, 
dawniejszych r e d a k * ^ ? . p ije*  d.wóch .inąycn,, ąyiaió 
aie tu wielką „ami ianą,  a fo w tym mianowicie 
seąsie, że Vattsrland miał porancić politykę abstynen- 
cyiaą, a podjąć politykę czynną. Czegóż to zaś miało 
dowodzić? czy zmiany zat ad wstecznych na aaaady 
postępowe? Ot farsa! Z  tego co widzę była czy 
jest to dotąd próbą dosyć łatwaJbn -lóż saadniej jak 
mąci tam gdzie sń , pru-dt, ;wązy»t^a ; aąmp^prsęą. się 
mąci? Wczoraj Vateriana lostat skonfiskówmij. nie

•nogłem się dowiedzieć za co istotnie go to spotkało. 
L-tegdajszy zaś utraktowal nąe różneim ustępam* z 
listu pasteiskiego hisaupa|Lin7u, p Kudigera. W liście 
owym o*ytt. się takie np. sentencje |

„Jeśli .ibrystus był nauczycielem, księdzem i 
duchowym .królen. ,  to w idoczna, i* kościół katcJi- 
cki m u s i  mieć właaaę n i e z n l e ż r o g o  sprawowania 
urzędu naucaycielskiego, ka.ęzowakiego i duchowo- 
króbwskiegc — Tuk bowiem ucay nas katechizm , 
a apostoł pow lodjiał, iż wprzódy należy wam słuchać 
Boga an.żsli ludni. - i r g ę “ ...

Czytając to,. p<-^ysąły m. na pamięć różne te-mi 
na jrkiemi aię .kwaliiikują w logice powyższego r o - . 
deaju ajrJtogizuąy, ws tu jeb  ąie przy_acaant pon e- 
waż aasadami logik i wolno jesi mierzyć tylko raeczy 
pospolite, a nie p-zocież tak wielkie jak fiaty p. Bu- 
digora.

ląds co bądk ieźl prozie tych panów nio wolno 
narrucać formułek lo g ik i, to wolno zdAje mi s,ę orzy- 
naimniej pochwalać w nieb niezwykłą dokładność a 
jaką niekiedy się wy-ziają. , ah np, Da ostatniem 
ugromadseniu „katolicko - politycznemu w Pradze, na 
kcórem się znajdował, międzj iuuym pp. Thua, Lob-  
kowitz i Schwarzenberg i gdzie t-aktowano szczegól­
niej kweBtje n i e z a l e ż n o ś c i  o d  p a t  s t w u. zostały 
uchwalone owacje dla p. Fuhrieh z powodu , iż ten 
jest „etn eciit kathoUscher RUnstler", Oto co e.e zowie 
mówić jusno Takie istności juk „echt kathohsche^ 
■lunstlorn" a ł. czególniej jak „kathoin cb-politiscbe 
Teroine" oddawna już wprawdzie tu i ówdsie byty
ale teraz dopiero po rai pierwszy zostały ściśle na­
zwano.

_  1. lutego,
• / * [  P<ai 1 ’lc n' eUawne guy prasą , moakiojwau 

rajeta byłą pytaniem : dojrzałą jer Moakwy J c* , iąL 
ledojnałą? k. ca^ieU-l my,. Hi nią Cdto.aii

danę: tak i nie! S t a r o r u z c y  dowodzili, 'żn 
mędrszą jest o d Ł u ro p y ; * a pa o n . i ą . i  wyznawali w 
pokorze, żejępołeczcAstwo moskiewskie nawet abeca­
dła nie zna cywilizacii europejskiej. Tak i nie! nie i 
tak sporom l1 j było końca; az car zawołał t a k !  
i z ji-go to woli p. Wałujew i com o. zabiera aię do 
puryfifcacji oniw eisytetów, i liczbę 500 studentów dla 
każdego uuiw“ rsytetu uważa za wystai czającą dla po­
tęgi carBtwa. Bzecz to u nas nie nowa! Co lar kilką 
dziesiąt wołam y: „musimy się oSwlecać,u by znowu 
po latach krzyknąć: „p iecz z oświatą!* W  roku 1755 
zakładają: pm ri.tzy uniweisytet w Moskwie, wołał 
car do swego narodu: „O św eeajcie się!. Ciemnota gu­
bi pańitwa : narody i* W  1804 r. powstają dwa. inno 
uniwersytety „w Cnarkowic i Kaęanlu ; ale po woinib

Starodubowska sprawa.
P o w i e ś ó  u k r a i ń s k a  

pnei

T. T, J E Ż A .

(Ciąg dolsay.)

Opiaja publiczua była za nim , rod^cę byli na 
nim, i Handzia przeto b y ł» za nim Działo się to w 
porządku naturalnym i dziewczyna spokojnie oczek i­
wała na powrót młodzieńca tak d łu g o , póki nie do­
strzegła w rodzicach ;ewn«go względem mego ozi ' -  
hienia. Oziębienie to uderzyło ia i zd .iw iło. Zaczepiła 
matkę i dostała odpi awę taką:

—  Lepiej ty sobie wvbij Iwasia z głow y...
To ją prawie przeraziło. Szurniawin« ni« mogła 

lepszego wynaleźć sposobu na to, ażeb: Jotychezaso- 
w y spokój oczekiwania zmienić w niepokój, a zarazem 
roabudnić fantazję, rozognić imaginację.

—  B o ż e ! . cóż to aię stało!..
Puściła domysłom w odze, wynajdować sobie po­

częła rywalki w wojewodziankach, k< *®tela»kach, sta 
rościankach , budowała zamki na lo a r ie , myślała o 
monaaterze. 0 awanturach, o wypadkach m»dzwyczai- 
■yok, o  czarodziejach, o księżniczce zaklętej, c r
cu kryształowym, o zemście, o przebaczeniu, o czapce 
niewidziane*, o jaskółce i poszła do !■••*»«

Nastia, okiem tylko na nią riu< ła. wnet poznała, 
że ooś jej zaświdrowało.

—  Coś wam, panno, m  do ezinygi—
—  Uóż-by ?.. —  odparło dziewczę.
—  Matk> połajała?..
—  Gdzież t»m !..
—  Tato nie dogodził?..
—  I nie..
— Cóż przecie ?.. wyglądasz bow iem , lakbyś Bię 

napiła tego ziela, od którego serce jak pęcak aię na­
dym 0...

Żeby starej domyślić się nie dać, wymyśliła Han­
dzia sobie nterea naprędce *

—  Przyazłam do was, Jfapóu, ażebyście mnie na­
uczyli wiązać ton węzbłek, co to do niego trzech ni- 
tok potrzeba...

—  Ten-w  k ó łk o? ozy ten w gw iazdk*?...
—• W  gwiazdkę... —  odrzekła na chybił trafił.
8 raru"P i w łożyła na, nos okulary duże, wzięła 

trzy nitki i  pokazywać poczęła.
, - Oto tak». wndziai  ?,.- ętp tak...., tę .aiżkę wy-

zrób kiuoikę i przewlecz przea mą' uiłEĄ trzecie- 
p o te i... w id iisz?-. ta nitka druga będzie p iervs*», »  
"zecia  drugą, a pierwsia trzecią i ln ó w, tę wyeiąg!ni1 
od siebie, tę dc siebie,^ P'Zy|rzya].^j palcum i Pr®® 
wlecz... A  teraz... o... widiisz

Hanczi pilnie przypatrywała aię f»brykac‘» 8wia‘  
zdki, która toż niebaweo zrobioną zost-iła,

—  rróbnj-że teraz t j... —  o d rzv Mł a Bię e arf-.
Dziewczyna wzięła nitki » palce i —  o cziwo

od razu zrobić gwiazdkę potrafiła.
—  Jakrl ty pojętna zau w ai.ła  Nastia-
Ełandzia nie odri ikłfc nic na to. V. -azała wę*e j

pilnie bardzo i milczał*. Oczy udała spuszczone i t®.1 
nę taką, jakby niewiniątko udawała. O przerw *n* 
milcsenia ani myślała. Robótka całą jej pochłonę u 
nwagę. N asfa przeto płor zab-ała.

—  O t...—  odezw ała się —  gr-ybyś na mnie b p ®  
łaskawa, to od dziś z* dwa tygodnie prsyszłabyfa 
mnie na godzinkę jedną, dragą .. byłoby mi raźniej—

Handzia spojrzała na starą i znów oczy ®PU 
ściła.

—  Bo od dsiś za dwa tygodnie pozostanę w t*0 
mu b»ma iedna... Petro w drogę rię wybierają—

Znów Handzia na nią spojrzała.
—  Zabawią tygodni ze trzy, jeżeli nie dłużej— 

Jad* na spotkanie lwasia...
Dziewczynie serce szyhcci aakołatało i dc ra" 

mieńci awyczajnogo, który )ej lioe krasił, przybył .̂0" 
datek- który go  mocniej zabarwił i zrerzej zscion*0- 
wi 1. Tym  razem jednak oczu od roboty nie ode­
rwała,

—  Patrz — ciągnęła stera — otrzymali dsis 
śnie p.»mo od lw aaia .. 'W yruszył jaz i Krakawz, l®‘ 
dzie . obyz B óg miłosierny dał, ażeby mu aię nic *łp 
go nie przytranło !...

Naatia westchnęła i Hanusia westchnęła, ta S °̂~ 
śnó, otwarcie, ta zaś ukradkiem.

—  Ta jak pismo otrzymali, raty bmia ł do K c- 
zarówki się wybrali, ażeby urządzi^ ił*  dworze wiwy- 
stko tak, iżby lwaś za powrntepi < ualazł porządek 
cały i nie doznał braku v rzeczy na> mnieiszei— 
dwór że to, dwói'!... krylce z Drzodu, sień oba^erna. 
6* ietlica ja^na, komnat aż pięc... Gdzieżby tci on 
tam długo wytrzymać mógł sam!... Ja też powiedzia­
ła Petrowi: do rokn będ.ieoię w Koszrówce mieli By- 
nowę, a do dwóch lat wnuka..

Przy iłowi” ostatniam lice Ilandzi oblało i lę n»

t sw oja dr ig a , odstaw iłam  w  cer*w i św ieczkę przed  
obtazeog. M ikołaj? cnąotw ęrcy, na podziękow anie m a, 
ż< chłogęa obronni śród D aszek przeprow adził ręką ... 
O ! Bom ja  się  bpfą, straszenoie bała... W id zia ła m  
js Ł a sz a ?  jedną,., Królowa,| taj Lodi... A  niobo»zczs;a  
Pejrow a V„, o za  to do n ^ 7 ° j  p .zy »tą ła  wiary, b y ła  je  
d n *k  D cazk ą... cóż to b y ła  aa n iew iasta!... tak od niej 
i jaśniało !„ . O tóż jam się bała, żeby  m a broń B eże,
J w oko ni« w padła, jak aś tak a nie z tych , co 
to się rodzą 1  rods ‘ jów poczciw ych i sam e są pocacir 
we, al pierw sza iep szs,v ooby mu potem  tylk o  ży -

S 7 .r .S ie 5 : , ; “h ' b ,‘ ‘ n  *  *e*° * *  i -
' 5 °  isszcze N astia  o lw asiu  praw jła, d łu go

an zia w mi zenia ałuchata —  wyraźnie, tej m ó  
wionie, tej słuchanie sprawiało przyjem ność, tom mil* 

Ż' “ 5*pD.tpą. P ozw alały  więo sobie na takow ą, 
w oncu j > Hak Biq j.roh*ło, że N astia  gadała  je - 
8f ? f e’ - wódzia zaś ju i nie słuchała. W y r a z y  starej 
»  .-“ 3 się o jej uszy , n iby groch o ścianę at b y łe  

JU i ta pi sy c z y n i, że postaw iła sobie zapytanie na
stępujące:

I ~  Z k ąd że  m ate* gjmyzzło pow iedzieć mi, ażebym  
go sobie z g ło ięy  w y t e i K , .  .  m

N apytanie to s t ^ o  ® e  ową okołę której.
UDr&cały się ; preyp sszczenu o i -rozm aiU fę p rzfsak s- 
dzająoe dziew czynie lubow ać się gądaałP® NastU

Po iD rardr^nin  przypuszczeń o z ię b i  kogflt  
»»« udać jn ia ła ?  dq m atki, W  k jlk ż  P * ^ * 0 
rozm ow ie zę r'.ars skorzystaw szy z okazji, oderw ała
•te od n iech cen ia ,n ip y ; ’  t , -

—  C zy wiecie, m a m o , ze PotTO W drogę ja o ą ? ,. ,  
—— Zh ądżob ym  wiedzieć m isł*  I---̂  odrzek ła  p u ł­

kow nikow a. B y ł k ied yś tu u a s*  * 0 k m  nie
Wrpomina!

—  Jadą je d n ak ...
—  Dokąd?..,
—  N ie v iem .. bodaj ozy ute do K r a k o w a ... —

odparła na d o m y ał_ ^  i .
— . Zhs że wiadom ość ta r ...

  Z eszłam  się kiedyś tam  z Nastią
! po wiedział®..- Mówił® *o Petro Wi 

syn a—
j D c  w ym i wiania wyrazów ostatnich potrzebow ała  

w ysiłku  n i-ja k ie g c . W y m ó w iła  jedn ak  g ła d k o , 
j ' Szurniaw in* n it  na to nie odrzekła. Po chw ili 

atoli odrzekła dobrotliwie do córki:

zawołano: aOświeuaicie ,s ie !“ . a .w 18^8 nauka, nazwa, 
uą s. ostała buntom. Pc .cięgacb które dostała M oskal, 
w K rym ie, car jeszcze laz kreyKnął- „Oświecajcie 
i 1qJj 1 W r* ^ poawoiił żyć nauce; aliści w roki* 
1874 carowi za ” 'i<„le zdtło się tej oświaty i but’ pq 
■ne.nut yiKo 500 młodym i ud z om będz’ ° odtąd wolno 
p > Inirac nauki w uniwersytecie. Za lat kilki jednakŁ 
p ołażę  Bię, że bez oświaty .daleko zajjjfibać n*c możną, 
i car ponownie zawoła nu swych poddanych: „Oświe- 
cajcu s ię .“ i tak ad infiuuunt.

Uprzedzając majak* życzenie cara, uniwersytety 
?aT  T £ ” aralk * ^  .° Ł,y  nie ć>yło , natłoku y , au- 

■ f  bczba tysiąca * górą studentów
®.pa,dła da 6P °; r  J a r k o w ie  , 713, jeąś już tyl^p, 589 
stu iolÓw. u samo niemal T-jdzm y w.M oshwie, Ł s  
■aniu ; Petersburgu, bo w Odeecie zejedwib od lat-
*vz^ kti Cl: kiedy Petro pojechał p« I  wasi a, td  I^aś, 
-apewr prr.-iedzie... Jwaś, Iwaś... by ło  o niw gaui 
nia dużo, a gro v ie , co to zacz... Trzymaj nię Więo 
°  daleka... tak, a daleka... rożna  i osa?.*, ieby
tu jego ani odpychać, an; przyciągać... . i staraj sie 
być uprzejmą dła -Kiryia Aueei tiewiozą...

—  Dla to  go Mc ska-la ?— -- wymówiła dnia 
wczyna powoli, podnosząc na n a tcę  oczy zdumiama 
pełne.

— Dii u io y . . dla Kiryła Aksentiewiczi...
—  Mamo!., a ld  ! , .  on żonaty!...
Pułkownikowa się roześmiał a głośno i odparła
—- Toż tylk« dl® tiofcuatyeb uprzejmą być por 

trzeba?— Zdawało się tob ie , że cię za aiegc wydać 
ch cę?... A dla swata, któryby ręczniki od miłego 
przyniósł, ozybyi ni-uprzejmą była?. Nie. D ;-yła 
Aksintie wierz głaz cać potrzeba, on bowiem przy dąć 
się może... on z Petersburga... 'od cara... . przez i 'ego 
zetknąć się można a jakimś gratem, z jakimś kniu- 
riem, z  jakimś generałem, z cimeź takim, któremu 
Jwaf de paas nie dor.-ito.. I  kto wie... Dlatego fo 
mówm tobie mo, dz|ooko: lwaaia nie odpy-’ » „  a 
dia K i-y łs  Akoendewioza uprnoimą bą<»ż -

andzia na .to nic. Z m ilcza ła ; nwag ma.n i w  
wiadomości przyjęła £ w piorwzzej i i a « :  'd n u lido

ona
się

mi
po

I
le pąsem, szkarłatem, ai jei uszy poczerwieniały. —  Słącbaj-no ty mnie, Band^iu... Tyś juz dzie-

* ‘ * 1,1 wczyna dorosła i ty u nas jedoa... Pragnęlibyśmy
dla ciebie nieoa p-zychylic i myślimy o tor™, ażeby

gle nasi
1 Iddech darnwozyny stał się krótki i urywany. D łu ­
bała palcami, ale nitki się splątały i z gwiazdki, któ* 
ra w tej chwili w fąbiyyaćji była, 1 rob’ f*  gte ŁLL tobie szozęŚme W żjyiia zapawj

i— j  j -c«- . -  piorwzz«|   ------
żarom o grafach, kniaziach,generałach. D osyć naw«J 
ponętni* zaśpiew alt. w .duszy pioi enka, ułożona a
rozbitych na zgłoshi w yrząów :

~~ Gra-ti-nia^. Knia-bi-oi®.., Ge ns-ral-na...
Nie trwało to jednak długo.
Iwaś zanaato nilne jeżeli nie w solcu, to w wytr

brażni dziewiccoj stanc* isku zajmował, aweby zep eb a^  
nib m.ał w cień grafów, kniaziów 1 renorałów.- Pootu- 
dał przytem tę nad nimi wyższość, że był istotą uję- 
tna, i tę jeszcze, że przyszedł Di er w ej, a pomimo to 
zaehował znaczenie nowego na kołeczku sitka. Dlate- 
gc to w landa: Moska! wstręt wzbudził i diatega Lei- 
w'erną pozostała względem Iwasia, nie w miłości —  
takowej bowi sin nid cunła jeszcze —  ale w ci „kawDŚci 
która ja przer dni Lilka z rzędu do sadku wyprowa­
dzała 1 na czatacL stawr.ała. Wychodziła, ccrg lada ła , 
czekała , aż się doczekała nareszcie. W idziała Iwasia 
i na jego to intencję czarnobreweL za warkoes? we­
tknęła i lubysćek za pazuchę schowała, a kiedy ja ma­
tka zawołała i zapytała, gdzie była i co porabiała, 
odrzekła:

—  W sadku, mamciu...
laćby potrzeba tak... schną, że stracn.

Myślę., żc kwiaty pod-
(C. I a )
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kilk i uniwersytet istnieje. Dziesięciu lat było potrzeba 
dis zmalenia liczby uczniów uniwersytetu do połowy 
i mniej nawet... Cóż to się stało panie brabio lołstoj, 
ant korni; y autorze „Wojny i pokoju*? Taki-ż rezultat 
twej miaisierjalnej działalności D.wuo-ź to. jaa po- 
w cdii L i :  „Ja popchnę Moskwę naprzód o t  iek ca* 
ły !u Nie tak, mości hrabio! cofnąłeś ją w t y ł , i na 
rozkaz swa^o pana starać się będziesz, by światło ni* 
c f icfa oczu nie raziło w państwie białego cara!

W  roku bielącym ohohodzić mają jubileusz 251e- 
tniej działalności powieściopisarza Psetnsk: gc Pisarz 
to zdolny, i jak mewią u nas: w ładach z rządem, a 
jednak wyzna,e, śe dwadzieścia kilka swych powiisci 
ma w tece, gdyś cenzura nie zezwoliła na ich ogło­
szenie. A  któż nie dyszał przoebwitek o wolności 
draka w Moskwie! Czernyszewski Michsjłow i inni, 
to wrogi porządku publicznego: ale Pisemski mośsi 
pano wie! to w a s i  człowiek, a czemnś i ten w tece 
chować musi swe powieści? Coś tam więc nie tak jest 
z tą swobodą, jak głoszą Nord'y etc,, a czemu naiwna 
Europa daje wiarę

Francja, to młodej Moskwy bośyszcze, tracić tu 
zaczyna wszelką aympatję. Rząd trzyma z Prusami, 
a z a p a d a  i k i  zmierz, wszy sobis Icka1 it wo quasi 
republiki, wysługującej się w przedpokojać tutejszych 
ffl nistrów, oglądać się zaczynają na Anglję i Stany 
Zjadnoozone. Po francusku mówią tu jeazoze z przy­
zwyczajenia; ale Francja nie ma jui w Moskwie przy­
jaciół i coraz to trndniej spotkać się nie jaś z uwiel­
bianiem dla jej genjuszu, ale nawet z obroną błęaów 
i im eszności, z których zasłynęła w Świbcie całym. 
I  nie przegrana tema wlana, ale upadek moralny 
kraju, takie niedawno jeszcze mającego zn.ozenie.

Szkoda Francji! a źle z nią mnsi być bardzo, 
kiedy i Moskale poznali się jaś na jej farbowunyeh 
lisacb W  iśną i wiele do rnyźletia dającą jest wiado­
mość o cofnięoiu prz iz rząd tutejszy subwencji, udzie­
lanej na wydawanie „Pamiętników do gubernij zacho­
dnich-  (Litwy), których redaktorem był BatiuSzków. 
Albo rząa uwaśa sprawę ruasyfikacji Litwy za skoń­
czoną, albo przekonał się, śe szkoda pieniędzy na 
„F . n. )tniki“ i tym podobna iioecis, mające enńwió 
w mieszkańców Litwy, Jie są i byli Moskalami Zdaje 
się ts prędzej to ostatnie, bo gazety przepełnione na­
rzekaniami na atstałost’ Litwinów , niechcąoych zrzu- 
oać ani polskośoi, ani katolicyzmu.

A  propos katolicyzmu. Dobrowolnemu Ł.zejśoia 
unitów na prawosławia nikt tu nie wierzy. „ Albui uie 
pamiętamy — powiadają —  jakiem byli dobrowolne 
przejście na prawosławie unitów litewskich i ukraiń­
skich? KrnU i tstyk kaśdsmu napędzić potrafią ocho­
ty, a n» popów rubel dobry!-

Tylko ze starowiercami nie tak idzie rządowi, i 
bardzo mu trudno pochwalić się, źe ta lub owa gmi­
na wróciła na łono prawosławnego kościoła. Nie ma- 
j ł  starowiercy Popielów i Liwrzaków; prawda teł, że 
i rubli nie głodni, gd ai dwaj prałaci z dziurawemi 
kieszeniami przyazli do nas z Galicji.

Przypominacie eobiw zapewne, śe w r. 1869 Mo- 
■kwa  ̂zawarła korzystny dla siebie traktat h indlowy 
z Chinami. Eyf» to pierwsi* łapa, którą wilkowi po 
zwolono włoży ń na wózek. Obeenie wilk wkłada łapę 
drugą, żądając zmiany traktatu w tym sposobie, by 
k u p c o m  moskiewskim wolno było handlować w 
oałem niebiaskiem państwie i zaki idać faktorje w 
miejscach, które uznają za najodpowiedniejsze dla 
ewych celów. Należy to tak rozumieć: kupcami będą 
oficerowie inśynierji, zdejmujący plany etc. , .aktorje 
zaś, ztaojami, a których popłyną intrygi i przygoto­
wawcze pod zabór Chin roboty. Nie darmo ka. Gore łu­
ków powiedział, śe on głównie dla p r z y s z ł o ś c i  Mo­
skwy pracuje: tą przyszłością —  jenerał - gubernator­
stwo w Pekinie i carskie orły w psństwie nióbie- 
skiem.

■ 1 ińczycy ns propozycję zmodyfikowania traktatu 
trzęsą jeszcze głowami, ale czy to my takich umieli 
wyprowadzić w pole i Nadut’ ... do tego my mistrza.

Skrobią ain w głowę Moskale, źe tanio opriedali 
Amerykanom Alaskę. Nie sześć, ale »zaśćd zidoiąt mi- 
ljenów dolarów wartą była ta prowincja —  w ręku 
Amerykanów, jui dz , a!. w pustyni, bogata i ludna 
kraina. Przeważnie s-.olia,a a ją Irlandczycy.

Zurych 2. lutego.
(E) W  ciągu dalszych rozpraw n«d ustawą o 

stanie cywilnym, przyszła na porządek d .lenny kwe­
st ja kompetencji w łajiy związkowsj w sprawach roz- 
wodowych. 1 tu opozyoja była upartą do upadłego.

M ożna się n o  zgadzać z konserwatyw ną m n iej- 
szośH ą sejmu szw ajearskiego, m im o to podziw iać w y ­
pada w ytrw ałość, a jaką broni swoich zasad, i rozum 
ną, w ysoki i polityczne wykształcenie znamionującą

pan—  . _ .  - -D—  - j  ,—
najskuteczniejszego oporu. . Je k i, poniesiona w ogól­
nej jakiemkolwioa prawem dyskusji, nie zrażs 
jej bynajmniej do stawienia czoła przeciwnikom w 
szczegółowej zad ni*m rozprawie. Nie zdoławszy usu­
nąć wstrętnyih swoim zasadom paragrafów, wnosi do 
nich p',prawk-, sslwująoe u o f e  choć w części. Nie­
kiedy pomyślne osiąga rezultaty, nigdy jsanak i kroku 
nie ustępuje bez goi ącej walki, bez wytrwałej a u- 
partej swego stanowisks obrony. Bierna opozyoja tu 
nie znana W wyst ąplc niaob mniejszości tutejszej nie 
dopatrzysz nadto ani cienia niechęci z powodu penie 
aionej poprzednio porażki Ta — oczach jej jest juś 
faktem dekons ty n , bezpowrotnym ; broni więc dalej 
tylko tsgo. co zostało jaszcze po niej. I broni z 
tokiem sił wytężeniem, z taką zręcznością i taktem 
tak wielkim, że nawet po zupełnej klęsee u wozi z 
poła nienaruszoną godność swoią i przeciwnego oba­
la  szacunek. Przyzna każdy, że w braku lepszego i 
to jest pawnsn zwycięstwem Większość zmuszoną 
bywa do rachowania się z part ją, której zzacunku 
odmówić ais może. w opinii zaś publicznej wyrabia 
aią ku niej powoL pewna aympatja —  owa że tak 
powiem straż przednia priys-iych przy wyborach zwy 
'nęatw. Miałem spoiobność bliższego poznania kilku w 
Enropie opoaycyj parlamentarnych — żadna a nich 
nie zdaje mi się godną porównania z szwajcarską , 
każda bowiem w tej oatatniej mogłaby się wiele nau- 
czyó rzeesy.

Przeciw rozwodom, ,ako takim, występowali tyl- 
ke kat iliocy posłowie —  nazywając je praeciwnemi 
istocie ślubu i podstawie rodzin. Wscasyw. li przy tern 
na Francje, która posiada wprawdzie instytucję ślu­
bów cywilnych, rozwody jednak zniosła jeszesa w r. 
1816. Zasłaniali się powagą Joliusza Simona, niepo- 
dmraanego prieojeż u postępowców pisarza, który . 
beką ztanowosością oświadcza ńą przeciw rozwodom, 
ja** instytucji niebezpieczne dla ustalenia rodziny, 
■tanowiako kobiet zniżającej i jawnie świadczącej c nie- 
mooy państwa tworzeniami utrzymywania adruwychsto- 
•unków r*dzłnnyet. Widzieli nakonieo w prawi» ni- 
niejzzsm pegwałoenis swobody somienia, ponieważ ka- 
i"hoy nie będą mogli u n ać  i szanować instytucji 
która niżiczy sakramentalny charakter ślubu,

tnżai stanowisko to, choć wytrwać as ni?m go-

rzeczników ; świadkiem tego spory sw Augustyna ze 
św. Ambrożym i konoylinm trydenckie. 1 jeżeli uzna- 
nem jest, że śmisi ć fizyczna zrywa oztateosnie związ­
ki małżeńskie, to nie ma przyczyny żeby *_h zrywać 
nie miała śmierć moralna jednego z małżonków. Nie 
umarłuż np. niewierna żona dia męża i odwrotnie ? 
jak ąmugić jednego lub drugą do życia z tym, eo w 
ich oczach żyć prz stało dla n ich?

Rozrądniejszem daleko ' było stanowisko, które 
zajęli federali&ci. Ci nie sprzęci wiali Bie rozwodom , 
jako ł kim, owszem uznawali je koniecznym ślubów 
cywilnych wynikiem ; żądali tjlfco, aby prawodawstwo 
w tej mierze zostawionem było kantonom.

Z  pomiędzy argumentów przytaczanych przez cen- 
tralistów, jeden tylko miał pewną podstawę, to jest 
że związek już z tego wzglądu powinien jednakowe 
dla wszystkich uchwalić prawo, by nie dopuścić, aby 
mężow>e krzywdzili żony, wybierając najdogodniejsze 
dla siebie, dla nich zaś najniedogodniejsze trybunały. 
61 głosów przeciw 30 oświadczyło się za kompetencją 
władz związkowych

Na tem jednak ni koniec jeszcze ogólnej dysku­
sji. I z b . stanów określiła była wypadki, w których 
rozwody mają nastąpić, komisja natomiast izby naro­
dowej chciała zoat-wić wszystko sędziom do rozstrzy- 
gP'ęci>. W edłng niej parrgraf odnośny powinien by ł­
by brzm ieć: „Sąd wyrokuje w sprawach rozwodo­
wych według ^wego moralaego przekonania. Zupełny 
rozwód powinien nastąpić w tych wszyslk.oh wypad 
kaoh , w których z okoliczności wykaże się,  iż dal­
sze wspólne życie małżonków s istotą ślubu byłoby 
niezgodnem. ^  r-zie zupełnego rozwodu, sąd może 
zakaz .6 wstąpienia w nowe związki małżeńskie na 
rok ca ły - . Chodziło więc o to, jaka zasada wziąć za 
podstawę nowego prswt. Obiedwie miały swoje złe 
strony, banita śc.cflui ła sędziego, wiążąc go do pe­
wnych ftrmuł L<.kazując rozwieść tam, gazie roz­
wód może nie być usprawiedliwionym, a zabraniając, 
gdzie przy dauych okolicznościach byłby na miejscu. 
Ta z»ś za wiele mu zostawiała wolności, za azerokie 
do nadużyć otwierała pole. Katoliccy sę d z io w ie  np. 
mogliby ala skrupułów religijuycb nie rozwieść la  
.'nego małieństws choćby najwidoczniejsze do rozwo 
du istniały przyczyny. Obiadwie miały także i dobre 
strony, Pjor^sza d .w ała obywatelom możebność osią­
gnięcia razwodu, uprawniała ich do żądania go pod 
tuLiem’ a takiemi warunkami; za drugą prz?mawiało 
to, że w nowszych cza.ach uczeni juryści skłaniają się 
w ogóle do pczoctawienia jak nnj wlęeoj rzeczy Łzkaniu 
swobodnemu sędziego. P o  długie i gruntownej debacie 
więk—tość izby narodowej oświs lozyła Dię za k< zuiscy- 
czaym systemem ioh stanów i następne nchwaliła po 
stanowienia.

Jeżeli obydwaj małżonkowie pragną rozwodu i 
oświadczą to trsykroć po pierwszem oświadczeniu, tj, 
w trzecim , szóstym i dziewiątymi miesiącu, natenczas 
sąd obowiązanym jest rozwieść ich,  nie pytając nawet 
o przyoz’ -ny.

Jeżeli jeden z małżonków pragnie roz »oda, wte­
dy sędzia m n s i  rozwieść, a) gdy z mhodzi wypadek 
wiarołomstwa i nie upłynęło jeszcze sz^ść miesięcy, 
jak sia o niem obrażona strona dowiedziała; bl gv.y 
jeden z małżonków nastaje na życie drugiego, lub o- 
bił gs m ocu o; c ) gdy j_łaeę z małżonków został ska­
zany n a karę cześć mu odbierającą ■ d) g^jy zachodzi 
wypadek złośliwego opuszczenia, które trwa więcej 
roku, i nie ustaje po urzedowem do p ow otu  zawezwa­
niu; e) gdy ’ .den z małżonków jest pemięszanym na 
umyśle, a słabość ta trwa dłużej jak trzy lata.

Sędzia m o ż e  rozwieść małżeństwo na żędanieje­
dnego z małżonków, gdy zachodzi wypadek wielkiej 
obrazy honoru, pijańatwa i nieporząduego syci*. Tak 
w tych ostatnich jak i w  innych wypadkach —  byle 
nie w po mienionych powyżej — sędiia może separować 
małżonków najwyżej na dwa lata od stołu i łoża, co 
gdy nie poskutkuje do orzeczeaia zupełueg o ma dać 
powód rozwodn.

O okutkach rozwodn seperaoji dla spraw mają­
tkowych, wychowan.a dzieci itd. stanowi piawadaw- 
stwo kaatrmalue. Prawo wohodai w życie cd 1. sty­
cznia 1876 r Trybuneł rozwodowy jest w krżdyna ds 
nym wypadku tam, gdzie mieszka małżonek.

K r o n i k a .
f<Ł 3. luty o.)

T o w a r i j  i t W o  b u d o  W a l c z ę .  T inicjatywy pa- 
troia  ZwiąŁcu noworzyszió zarobkowych i gospodarczych, 
dr. Karola Meły < g o , ma być zaw ązanem we Lwowir sto- 
w ‘Tłyszsnis budownicze, me. ą t- na celu budowanit dla 
ozłonków stowarzyszenia trnieb domów- Potrzebę takiego 
stowarzyszenia cuwno juz u nas uznawano i wirlką będzie 
zfcłłura Związku, jeżeli tę rrees doprowadzi do skatku.

U ru n lk a  karnaw ałow a. Dsiliaj (9 . bm.) o- 
s t a t n i  b a l  m a s a o w y ,  poiączony z loterją fan­
tow ą, i .  uochód Zakładu sierot pod weiwariem łw. 
Teresy.

M ianoW is n ln . Krajowa Rada sskolna zamianowała 
nauczyciela szkoły w Mikulińoaoh Mikołaja Stactmrskiepo 
rzeczywistym nauczycielem szk, ły etatowej w Ożydcwie.

D o n i e s i e n i a  p o l i c j j u e .  Jacko Filipków, wo­
źnica dorożsaraki, aresztowany przedwozorą w połndn:u 
=a opilstwo i burdę uliczną, w drodze de art: ztu policyj­
nego perwal się n . żołnierza policyjnego, uderzył go w 
twarz i SLarpiąc na nim płaszcz chciał go powa’ iś na 
ziemię. Wobec gwałtownego oporu aresztanta iołnier* 
policyjny dobył izabli i zranił wuiaicę w lewą rękę. Za­
rządzono śledztwo karne. —  Franciszek K., konew tł woj ­
skowy pad 1. 4 prt-y ulicy Ł ilonow ej zamieszkały, z\oiy  ̂
zaszlege czwartku wieczór na jedaej ławce w keseie e 
JezuiciinL swój płaszcz wojskowy, w k tórtjo  kieszeni 
znajdował się tnzin łyżeczek z ch ńsk:ego ,°
chwin spostrzegł, it płaszoz jego ktoś s- Wwki etąg  ̂
Dotychczas g« tei nie odszukał —  W  no^y na y ‘
ozn’ a zmarłe skutiiem zamarznięcia w stan ę nii- * * !* —
na drodze w Sołot winie Irena Hawrysz * Poro o w w  ̂ ,
horudcsańsk'em. —  Dnia 16. stycznia g )Si ŁrZ ea z
Uhorpik w Tłnmaakiem znalazł w swojem w P°jn-
zmarzniętą dziewczynę, która p om i1,0 ’  T"*! y ”h
środków w pół godziny życie zakończ] ,oc ° f 2>oiŁ
ożarało się, że smarła od d ioż-zeS0 e®“ ’ n “  rP’sła ua
obiąkai ie i wydaliła się z miejsca ł 
Targowicy. — Dnia 3. stycznia zama”  na ,d2e
dąoej przer las Taatanowski, w Drohobycmem, j ŁQ 
Ier ze Solca, powracając w stanie metr. z-yym a Bory­
sławia do domu.

B a l u  d r .  Z l e m i a L k # 1 ^ U miniatre
dr. Florjana Ziamiałkcwakiego odoy łię dnia 7. bm. świe­
tny wie-zór. Na tym wieczorze byli obecni wszyscy mi­
nistrowie, z których prezes a*binetu ks. Ausr.perg, mini­
ster spraw wewnętrznyoh bar. Las>er, minister skarbu bar. 
Dspretis i minister obrony krajowej Horst przybyli z mał­
żonkami , ostatni zaś i ■ córkami; dalej namiestnik dolno- 
aastrjacki boi. Conrad, bardzo wielu poslów polskioh, mię­
dzy nimi zs. Jerzy Czartoryski, dr Grocholski, dr Hoszard, 
hr. Jau Tarnawski, hr. Ludwik Wodzioki, dr Weigei, hr. 
U.uoMtTui( Rylski, dr Ozerkawski i wlela innych; da- 
*'ii zjawili się w salonaeh nuoistra: 1 rabina Alfreóowa 
Potocka z synem Romanom, hrabina Pomnika, hrabina Dre-
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thal z żoną, our. Todesoo z żoną, hr. Richmond z amba- 
■_ sady Lanouskiej, Lelaplaine sekretarz ambasady północno­

amerykańskiej, Lr. Romer, ks. Michał Ogiński, hr. Dunin, 
: Itłcdecki, hr. Rsyszczewski, aeleg&t BobowsLi, bar. Satt
* ner, bar. Eitarde, hr. Wimpffen, bar. Wimpffeu, ochmistrz 

arcyks. Ludwika-Wiktora, bar. Gagern, pułkownik Hurter 
z żoną, hr. Włodzimierz Łoś, Chamieo, radca ministerjalny

; Zaleski, sekretarze ministerjalui Lidl i Łzabel itd. Bawiono 
~ się i tańczono do godz. 4. z rana.

Z  k o l e i  A l b r e c h t a .  P. Fłussowski, inspektor 
; rnehu kolei Albrechta , nadesłał nam ze swej strony na 

itępnjące wyjaśnienie:
1 „Pod rubryką „Ostatnie wiadomości* w N. 28 Dzień.
■ Pólek, z dnia 5 bm., w kto-ym szan. korespondent Dzień-
■ nika donosi o zaszłym wypadku w Morszynie, nadmienia 

tenis dniej: „Przed kilkoma duiami luny zwrotDiczy wpu 
śsił pociąg osobrwy na tor ślepy, a zapytany przeu ma­
szynistę co to ma zuacsyć? odrzekł, że Uk długo p. ciągu 
nie wypości, dopóki mu dyrekcja sdegłyeh pieniędzy nie 
wypłaci “

Doniesienie powyższe jest myine i redukuje się (aa 
( pudstawie protokółu śledczego) do następującego faktu: 
J Maiemany zwrotniczy przeniesiony właśnie w chwili mie-
• sięcznych wypłat na nowe stanowisko ze Stryja nie otr-y- 
| mał wyjątkowo z powyższej przyczyny swej płacy punktu­

alnie na ten czas, jak to brwalo zwyczajnie, a praydyba- 
ny przoa inżyniera sekcyjnego, przejeżdżającego w dotyczą

1 cym Ciasie osobaą lokomotywą (rezerwową) , i i  nie zaaj- 
I do wał się na swem stanowisku, nadto w czasie służby ./ 

etanie pijanym, a pociąguięty z tej przyczyny do odpow.J- 
dzialnośei , odpowiedział tamnż: „Ządaią odeirnie słrżby,
a nie pamiętają o mojej płacy.- Ponieważ zwrotniozy ten 
już kilkakrotnie dopuścił się nebybień w słuibie , i mogła 
powstać słuszna obawa , iż skutkiem jego niepoprawnych 
wad może stać się przyczyną nieszoześeia , tostał ze słu­
żby wydalonym.

Wypadek zaszły w Morszynie, którego przyozynę śledz- 
t ‘ -o -.v.!.ychmiast po wypadku zarządzone ma dochodzić, jest 
t fP rodzaju, i w ogóle pierwszym wypadkiem przy pocią­
gach osobowyh, jaki się na kolei Albrechta od blisso 11/a 
rocznego rucha ca tejże kolei zdirzył, ao niniejszem kon­
statuję. Dalsze deniosienie jakcbyir poobsadzul miejsca wo­
źnymi, jest również mylne i śmieszne zarazem, co pojmie 
każdy poważaiej myślący, bez dalaayclr tłumi uzeń. Twier­
dzeń^, jakobym Yorwaltungsratom i dyrektoiawi podsuwał 
projekta przewrotne i tym sposobim przyczynił się do ka 
tastrofy arzędiiików i sług, czaję się w obowiązku i pro 
wie stanowczo odeprzeć zarzut jako k amliwy, zastrzega­
jąc sobie wolność dalszego postępowania w tej mierze.-

Pozostawiająo czytelnikom ocenienie, o ile wyjaśnienie 
to potwierdza, a ewentualnie zupełnie nie zbija naszego 
doniesienia, przytoczymy tu otrzymaną właśnie dzisiaj ko­
respondencję :

S t r y j  6. lutego. *Przyczynek du dziejów kohi Al­
brechta). Dzisiaj osoby będące na dworcu kolei przy odej 
śeiu pociągu do Lwowa, były świadkami czułego i serde­
cznego pożegnania robotników warstatowyon i służby 
maszynowej z byłym swym naczelnikiem inżynierem Ba- 
gińizim. Przeszło 100 lodzi pracy, w < ięl szej ozęści wie- 
kuwycL i  prawdziwą miłośoią i rozrzewnieniem oisnęli się 
do swego młodego naczelnik*, aev ucałować jego ręoi i 
życzyć mu szczęścia i pomyślności w dalszem życm. F. 
Bagiński zdolny, za granicą wykształcany inżynier-mecha­
nik, był od chwili otwarcia kole1 naczelnikiem ogrzewalni 
i wtrstatów W Stryju— pilnością i pracą zyska! sobie kil 
kakrotcie poobwały dyrekcji, a ojcowskiem i sprrwiedli 
wem postępowaniem z rzemieślritami warstatowymi 
służbą nieograniczoną ioh miłość i wdzięczność; pensji po­
bierał on 900 z ł., p-zyszły ciężkie czasy na kolej Albre 
chta, trzaoa było oszozędzać, dyrbkcja wyszukała sobie 
odpowiedniejszego naczelnika na miejsce Bagińskiego—nie­
jakiego p. L. Niemca, ani słowa po polsku nie umiejącego; 
chouiaż podwładni jemu rzemieślnicy są Polacy i bardzo 
wtela z nich wcale po niemiecku nie umie. Par L. dawny 
ślnsarz a następnie maszynistę kolei Caerniowieokiej, nie 
posiada ćadayeh wiadomości technicznych, zdaje się że o- 
prouz normalnych żadnych innyoh szkół nie skończył —  
oto tego człowieka dyrekcja mianowała inżynierem l i  kla­
sy i pomimo złych finansowych stosunków 1600 zł- P3^- 
sji wypłaca mn. P. Bagiński jako za kosztowny u-sębaih 
przy rednkoji został dym’ “jonowany— wczoraj odjeżdżał, a 
podwładni serdecznnm pożegnaniem osłodzili mu przykro­
ści óoznanngo rawodu W końou doęać tr! 1 8 00 się
tyczy tej „amiany p. B. na pana L., ta
Radę zawiadowoze zrzucić nie moża, gfly !,ma hyła w 
tym waględzie inicjatorką. . .

C e n t r a l n y  z a r z ą d  k o l e i  tej w Wn dniu pray. 
słał nam z podpisem pp- Rsgenhardta i Hubicki*^ na.te-
pująoe pismo: on ł m -

^  numeizc 18- * dnlV  dono,i DziennikU 1 OZoa Si V *  w 1/ Ol M lvfv
Polski, że ozłonek rańy n®8*ego towarzy­
stwa autoryzowany * *ap 7"- K _a, n cywilny pan 
A. H. Kes.ner aiedobroweln _ * radj zawiadowoze’ wy­
stąpił. Na podstawie § p  prasowy z dam 17.
grudn: a i862 *• ** 7  0 .u®leszczenio w rubryoe
„ostatnie wl-domości sprostowania, ie pan A  Eeasue^ 
ani dobrowolnie anr “ ł® 0 rowo nio z B»dy zawiadowoze' 
nie wystąpił- , ’  j_  ®!*ber pozostaje i taca! pożą­
danym członku® y zwiadowczej kola; arovk«ięoi» Al­
brechta.-

^ ob®° dono*smy, że p. Kassnei
zmuszany stosunkamii istotnie podał się był do dym.sji, i
wręczył r  parę dni późn ij je-

7 S E & u 1 Pr0iit bardzo- afcy  mu ją oadano nipoi r • • onibaki oddał n:estetr, a w interesie
^^edduw ać P'*uiędzy do wyrzucenia, p on n on  był

{Kor. Dz. Pol.) Kraków laó- 
n^wet n* jeszcze; pali publiozae, aabawy, kuligi
T kad' I L ł W k»  dziennym —  wszyscy zt jęci strojami

a w chwilach wolnych od zabaw milemi
r —thieaifum’ j uwagami. Nic m ęo  dziwnego, że w po- 

f Ze ty  trudno s anoto waó jaką' waźniejsuą okołiozLość, 
16 y dzień poświęoumy obecnie odpoczynkowi.... Bale 
óorooza# publiczne nie obeszły si| bez pewnych usterek, 

J których lepiejby nawet Ł*milozeć, gdyby nic dość cie- 
^awą illustraeja szozegOlnicj jednsgo wypadku. Wyobraź 
cie sobie, t e  ra  jedaym z ba^ów pewna dama oświadczyła 
bez w arniko a o, że me będzie tańczyć vi§ a vis w zad ryłu 
ze śpiewaoi ką naszej operetki p. G., oenioną powszechnie 
d a swych osobistych przymiotów, córką obywateli kra­
kowskich. G Ltnaatnm tej damy w iBu  daje do myślenia i 
jest ozemś, ou tyln.0 w krajach dzikiob ptaytrafio się mo­
że. Cóż jednak robić —  każdy juk może stara się zrooić 
głośuym —  głośną się też stała ta Lama, i skompromito­
wała s.ę w oczach całego miAsta, do tego stopnia, że 
wątpić należy —  dby się kiedy jeszcze pokazałr na pu­
blicznym bain, gdzie nic umie się znaleźć. —  Wieczorki 
u prezydenta miasta p. ZyblikLwicza baidio licznie są 
uozbsBczaue; zbiera się na n.ch grono pr-ewazn e ludzi 
naazowych, literatów i profesorów. Pprrejinośó gospoda­
rza dodaje w*ele uroku tym zebraniom. —■ Redut; kra- 
kowi kie z wyjątkiem może jednej —  bardzo słabo były 
reprezentowane przez maski Śmieszne też były owe oią- 
głe reklamy w afiszu t e a t r a l n y i  doniesienia o owych 
tłumach publiczności napełniający uh salę redutową. —  
Moglibyście sądzić, że z powoda balów w teatrze Lt szyn 
poetki, cwszem, dawno nie pamiętam, aby publicznośe tak 
obętnie się gromadziła na przedstawienia jak obeoaie. —  
Benefisa sypią się jak z rękawc, pamimo że me zawsze 
możemy pochwalić wybór sztuzi mówimy tu szczególniej

* FauewćA An^iwii wawfialNłi n . t  .!TAn§1iiiT. a^ADiiMF ̂ .

w której p. Ekei nie szozególnie się popisał i o LenrfUie 
p. Urbauowioi „Hrabina de Sommenre.* Sztuka samu nie 
zbyt świetna, a g  w niej panny Drbanowioz wiele po­
zostawiała do życzenia, i przekonali nas, że artystka ta 
w dramacie pod żadnym warunkiem występować nie może. 
Jeżeli publiozność była dla r ‘ej łaskawą, to tylko dla te­
go, że miaie na pamięci inne role odpowiedne jej et ten­
towi. Natomiast benefis ptina Boi dy zauowoluił nas naj­
zupełniej. Sztuka „Dwa światy-  podobała się bardzo, po­
siada ona wiele rzeczywistych zalet stawiającą ci ją  w rzę­
dzie lepszych utworów dramatyoznyoh. Ale bo tez i gra 
artystów, mianowicie Bendy, nowej i Parżnickiej
była dosaonałą i zadowolniĆ musiała at.dego.

A  r a R Ć U  8. lutego. Wczoraj w niedzielę odbyło 
się nadzwyozajn* posiedzenie krakowskiego oddziału To­
warzystwa pedagogicznego w gmachu seminarjum nauczy­
cielskiego męskiego. P<> przemówieniu prezesa, p. Wanda- 
siewicz nauczyciel m’.»d. seminarjum naucz, męskiego, od­
czytał drugą część swoj rozprawki, a po krótkiej dyskusji 
nastąpiły obrady nad projektem statutu Bursy dla synów 
nauczycieli szkół ludowych. Proj ikt ten , ułożony przez 
komisję, której sprawozdawcą był dyr. Maoiołowski, został 
z matem zmianami przyjęty i uchwalony. Jeden z człon­
ków Tow. pedag. znany z licznych dobrodziejstw na cele 
oświaty indu i pomocy ucząoij się młodzieży świadczo­
nych , obecny na tzmże posiedzeniu, ofiarował na bursę 
dia synów nauczycielskich 5U0 zł., ńąaająo iżby naa.riiKo 
jego nie było publicznie swymienione.

D. 7. bm. odbyło ii° szóste posiedzenie komisji kon­
kursu dramatycznego krakousaiugo. Dotąd przeczytano z 
jedenastu sztul: zaleoonych, drama ta: „KaiUi Grakus- ,
„Altea- , „Niewinni- , o.az aomedja: „Procentowioz i Ma­
rysia- . Dramat „Haman- odsunięte od aonkursu, pokazcłr 
się be wiem, że był już przód kilkunastu laty grany na 
scenie krakowskiej, a jeden z woiai .kóz konaursi. jpie 
w a: „Tylku takie sztuki r> k->nku~s przyimowane oędą, 
które jeszcze nie ubiegały się o nagrodę na poprzednich 
konkursach i nie były grane.- Przyszła pns.odzenie w pią­
tek 12. bm. o godz. 7. wie izór.

R o h a t y n  6. lutego (Kor. Dz. Pol.) W  miesiącu 
grudniu z. r. zmarł sekretarz tutejszej Rady powiatowej, 
który przez niezmordowaną z nienospolitą zdolnością po­
dejmowaną pracę wieloe się zasłużył, —  pozostaw wszy 
wdowę z 5 małemi dziećmi bez najmniejszego sposobu ho 
życia. —  Zmarły służył lat 7 p"zy tejże władzy anteno- 
miozuej, ciesząc kię dekretem stałego urzędnika, przeniósł- 
iiy  się do niej bezpośrednio z urzędu gminnego tutejsze 
go, gdzie również posadę sauretarza piastował. A  że z je ­
dnej na drugą przechodził posadę z polepszeniem płacy, 
przeto Rada gminni mimo 10-letnich jego zasług, odmó­
wiła mu emerytury przezeń żądaae). —  Spadł przeto obo­
wiązek na Radę pa wiato w ą —  oo do zaopatrzenia biednej 
wdowy i sieiot, o ce też prosić ni .omieszkali

Wzięto wpruwasie ten przedmiot zaraz przy końon 
grudaia r. z. pod obrady, rezoznlano się nad mm, wno­
szono ażeby dać wdowie na utrzyr^nn sierot hojną je­
dnorazową odprawę 10U0 złr. —  leoz nie powzięto sta­
nowczej uohwały, tylko przekazano ten wniosek wydzia­
łowi powiat, do uwzględnienia przj układaniu budżetu na 
r. 1875 —  który wszlkżz wstawił do budżetu tylko 756 
złr., które w 3 lataoh po 250 złr. miesięosnemi ratam: 
mają juj (wdowie) być wypłacone, oo tei przez pen ą Ra­
dę na driu 30. styoznia r. b. mimo opozycji przyjąłem 
zostało.

Emerytury zaś proponowanej przez refei inta dla tego 
przyznać nie ohciano, że zmarły 10 lat przy Radzie pe w­
nie służył. Nasuwa się pytaniu, co też biedna wdowa z 
dziećmi z których najstarsze liozy lat 13, pc 3 latach 
pocznie, dla cŁego jej nie dano ty oh nędznych 750 złr. 
ryozałtem —  ktoreby dai«zy byt niż na 3 lata zabezpie­
czyły —  tylko kapanina miesięozną, dla ozego nie uwzglę­
dniono 17 lat zasług zmarłego w służbie autonomicznej, 
a najważniejsze, dia czego Rady pot tatowe nie ustanowią 
tai normy ce do emerytury swych urzędników, ioLwdów 
i sierot, tylko ' izucai ą je według w iiz ia i się na pastwę 
losu ? 1

W  nocy na 2. b. m. wyuar-ył się tn wypadek na­
giej śtmeroi przez zagórzeme. Uległ mu tutejszy mieszka­
niec Grzegorz Gszysko lat 25 lieząoy, który Dędąc san 
w domu snać z zuedoświadczbnia lub niewiahomośoi, zam­
knął przedwcześnie piec ogrzewalny i ułożył się do snu, 
ażeby więcej nie wstać Dowiedaiai-o się o tem dopierr 
raae i*dy nikt z domn nie wychodził — mut ano okden* 
dostać się do izby i wzięto się za pomocą leLarzy du ra­
towania, leoz wszels'. ratunek był bez skutku —■ bo za 
późno niesiony.

Sambor. Z balu danego w Samborze dnia 23. zm. 
na korzyść tutejizegi towarzystw- pomocy naukowe] wpły­
nęło czystego dochodu glu. 240 39 i 1 talar saaii. W y­
dział towarzyatwc ikładk dzięki, tak komitetowi baiowemn 
zs podjęto trudy, jait. też wszystkim, którzy v- bałt udział 
wziąć raozyli. Pani Marji Brześoiańskiej wyraża wydział 
również podziękę za damski zegarek złoty iatuwany na 
izecz tegoż towarzystwa. Sembor 6. lutego 1875.

Pawlmskł.
T a r n ó w  6. lutego. Dowiadujemy się z Tarnowa. 

Rada gminna uohwaliła na posiedzenia dnia 28. zm. za­
ciągnięcie pożyczki w zwooie 100,000 guld., i do zaoią- 
gnięcia tejże z zastrzeżeniem zatwierdzeułr upoważniła bur­
mistrza Rutowskiego, oraz radny uh Wisłooziego i Salomo­
na. Drugu z rzędu ważniejsza sprawa odnosi się do ko. 
pytkow eg-, które pustanowiono na móbę wydzierżawić w 
drodze publicznej lie/taej. i ustanowiono oenę wywołalną 
w kwocie 12,500 guld. W końcu między i&nemi zaprope- 
nawał radny Kleinmanu zakupienie ud miasta płaeu Kazi­
mierza, do ozigo przychylili się rada pod warunkiem, że 
Kleinmann zapłaci pu 10 gid. za sążeń [~1 Do przeprowa­
dzona tego kupna i sprzedaży rada UDOważnHr zwioriohuość 
gminną.

Henryk Kowalski dr med., chir., akuszer itd ., many 
ze izrżytnie na polu literatury medyoznej, autor znakomi­
tego dziełku p. t. „Medycyna dla nulekarzy-  na wniosek 
komisji instytutu ubogich i eboryeli mianowany zoetai przez 
Wydział kraiowy 22. grudnia 1874 lekarzem ordynuj..sym 
w szpitalu powszeohnym w lam ow ie.

Z  L i “m i Zatorskiej 5. lutego. (Roreep, Dzień, 
Polsk.) Cały kre.j przez uwe dziennikarstwo stusunie na- 
pomiua nas wszystkijh do najpotrzebniejszej nu ozasii prz- 
oy, do stowarzyszeń, ea najlepsze dla na> przenosi i nadal 
przenieść mus. oweee.

Wspomnę więo o jednej takiej mstytaoji, której przy­
kład może posłużyć du zachęty w tej Dtacy.

Mam na myćli wykazać czynni cci ezyteln' miejskiej 
w Zatoize, założonej od 5 lat, która się ooras. pomyślniej 
rozwija. Walne zgromadzenie tejże odbyło się dnia 31. urn. 
a wydział zdał sprawę o ozynnośc. swej ze r. 1874 Obe­
cnych było około 2U członków. Szanowny prems oiytołni 
ubolew ał, że mało ozynnyoh członków z pośród obywateli 
miejskich i izraelitów należy do ozytelni, i zachęcał do 
dalszej pnący. Sekretarz i bibliotekarz odozytał zgromadzo­
nym wyciąg, iż w oiągu romu byio nad 800 książek i wiele 
ozasopism wypożyczanych członkom, ż» wiele książek z da­
ru osób wpłynęło, i i  było 61 członków ozynnyoh i 1 ho­
norow y, wreszoie o posiedzeń iaob wydziuiowyoh w ciągu 
roku. Podskarbi wykazał księgan i należycie prowadzone- 
mi stan majątkn, który skład* się z 339 dzieł w 427 ta- 
mach oprócz broszur wartośei gnid. 5 3 5 -8 , obligacja jaze 
fundusz żelazny BO, ruohomośoi 66-5, gotówki 6*64; ogó­
łem gid. 687-77.

Poozem zgromadzenie przsjrzawszy tathunki i > maił* 
wydziałowi swoje zadowolenie i wybrało(jednogłośnie »yoh 
u ła . in  wwanałcwyeh . s  mianowioii mpozcsob l Ludwik A
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ił 3̂  ̂i i yaiera, sskretafjeal i bibliotskariem K“ -
 ̂ * ^ggri/asa uauazyoiela kierującego szkolą, podskar- 

. 41 Władysława Staaolika pooitmi ,trza, Jakóba Jezierski*- 
j 1 I?ą*oego Głogowskiego i Jana Smichowskiego wydiia- 

°Prdo* ^i°ePre*asa, który to zaisciytny urząd o- 
JJ*** Stanisław Korner lokarz miejski. Z przeglądu a- 
, W przekonano się, ie róine dobre i trafne wnioski wej- 

*  wykon*ni® > k*dre tę instytucję ceres więcej podno- 
‘ będą tak w dobrobyeio materjalnym jak i w opinji 

naszego.
Ułilnem staraniem prezesa i sekretarza jest, aby ka- 

4 osobę przyoyłą świeżo w naszą okolicę wciągnąć do 
grona, i tak mamy już z okeliey wielu księly pro- 

**c*dw, wikarjnszćw, dzierżawcó w, właścicieli dóbr i o- 
JU*listdw prywatny eh za oiłonków, a niektórzy z nich »»• 

lif nawet z daleko większą wkładką. Mamy człon 
*■* takue we Łwuwie, Gorlicach, Wieliczce, koło Wado- 

na Sziąsku anstr. Serdeojne tedy Bóg zapłać za pra-

„żoną będzie." 2. „Odsetki od powyższej sumy roz­
d zie lon e  będą co pół roku między inwalidów w oj­
sk o w y ch  polskiego pochodzenia, którzy w jakanbądż 
„ .ui y n zawodzie zasługi dla kraju położyli i znaj- 
„dują się w potrzebie.11 3. „Prawo rozdzielania wspar­
c i a  z tego funduszu w myśl fundatorki, służy wyłą­
c z n ie  Piotrowi Moszyńskiemu i przechodzi na wie- 
„czue czasy na najstarszego potomka jego linji me- 
„skiej w porządku primogenitury." 4 „W  braku p o ­
tom stw a męskiego Piotra Moszyńskiego, prawo po- 
„wyższe przechodzi na galicyjski W ydziaf krajowy 
„lub aa te władzę krajową na którą przejdą atrybu- 
cje W ydziału krajowego."

W ydział krajowy objął już tę fundację w zarząd 
i otrzymał od kuratorji w efektach łączną sumę no- 
minriną 66.200 złr., a w gotówce 1771 złr. 27 ct. w. a. 
czyli razem 67.971 zh . 27 ct. w. a.

Rada naazorezs Tow* zystł.a zaliczkowego w Bóbrce, sto - 
warzyszmia zarejestrowanego ż nieograniczoną poręką zaprasza 
członków tego TowąTzyttwa a drugie w ilne Zgroma arenie na 
dzień 7. marca br w sali rady powiatowej o godz. 2. popołudniu 
z następującym porządkiem dziennym : 1) Sprawozdanie dyrekcji 
z czynności w r. 1874, 2) Przyjęcie rachunków za rok 1874 i 
wydanif dyrekcji absoluiurjam, 3) Podział czystego zysku, 4)
W ybór uzupełniający 3 członków rady nadzorczej (§. 48 c), 5)
W ybór komisji cenzorów (§. 68), G) Zatwierdzenie przystąpienia 
do Związku stowarzyszeń zarobkowym i gospodarczych, 

i Rachunki za rok 1874 leżą w karle Towarzystwa do prze- 
glądnienia dla pp. członków, 

i W i e d e ń  7. lutego (pryw. telegr.), W  połączeniu z agita- 
i cją frankfurcką akcjonarjuszów kolei arcyks. Albrechta utworzył 
i się komitet agitacyjny, po większej części z poUkieh posiadaczy 
 ̂ akcyj, który wspólnie z komitetem frankfurckim zamyśla działać.
| Dr. Duniecki, tutejszy adwokat, wzywa w imienia akcjonarju- 
j ’szów, posiadaczy akcyj zwykłych i akcyj pierwszeństwa kolei Al-

i Proces Offenńóima.

Cały stan majątku fundacyjnego śp. Pelagii SosM  ,  a------- ---------------------------------  »  — « i  r . . i  , J °  r  OJ j a%u W, puBiau
* . ° koł« dobra ogółu presosowi, który tak gorliwie pra- sanowskiej wynosi satem obecnie numeryczną cyt ę j br9cht ab si uaraaii6 razem nad krokam i, jakie przedsiębrać
**'“ * ' ........................................... • --------------- ..................................... * — *-> ” " ,- 1adowy w 4%  lirtLcl z a- ! b ’ , . * 9

kredytowego ziemskiego 
r. 70.300 w. a. 2) G o- i

jeizoze większe korzyśoi wykazać będzie można niż tówha procentowa w kwocic i,326 guld., przeznaczona
*» t. 1874ą . e m  b a r d z i e j ,  j e ż e l i  k a ż d y  c z ł o n e k  pamiętać ; na pierwszą półroczną ratę nadać się m ijących styptu- W i e d e ń  6 M e lo  Na końcu wczorąi-

Bilami’ W8ZPCy “  jedneB° ’ I dj0W3 k tGitów8<°Jy S  io kśiążeezki wkładek 1 ®&j rozprawy jeden z rzcćz^naw eów , p Hollwag za-
’  W ; X p t e n i e  Niejaki a ,  To ; n ,  12;303 na 1.621 Zje 27 ^  j

^Mzewioz, w -dłu. doniesienia Gotom, poo.\mł znacz, e złr czyli razem 1 i 71 Bir. 27 ot zreal zowano pad P noraiillne pl£|ny koiei( Rdy .  bez nich rzecz i-
'lepszenia w mecnanimtie broni szybko-strzefającej. Kara- dmem 2. stycznia 1875 w kasie = K  j tnawe, nie 8« w możnolc. wydać żadnego zdania 0

j«8° ^yna!»zktt ma dawać po 2 0 - 2 5 ^ z a łó w  na mi- kowie w łąci ej sumie . .86i zł. 37 ct w. a Oato , ^  >Q n4bawiło nie mńł kło
“utę, a kala zeń W] puszczona ma leoiee 2000 kroków, tma t„ suma tyuąe ośmset sześćdziesiąt siedm zto , , i
W e t  czyli ra. tej rewolwer 6-nabojewy może być na- f t - b  37   - .................1- t  -  ,ar,łucenio Ba- ! P°‘ “  trybunaf
bijany pe 7 razy na minutę i dawać w tymże przeciągu -------,
«Zaiu 42— 56 strzałów sięgających na 200 kroków. Pan . mu c l .  sądu krajowego w Krakowie z dnia
Tsmaszowicz wynalazł toż jakąś „kulę pneumatyczną , n,a ‘
opartą na oiśnieniu powietrza, a mającą burzyć i kruszyć 
W przelocie wszystko w promieniu 20tu sążni. Ja1-' da­
lece rzeczywistość odpowie tym rszy.tkim zapowiedziom, 
kio wiadomo.

F n  d r a p  d e  s ć d a n .  W pewnym salonie bona- 
partystowszim bawiono się w „sekretarza.“ Między ró- 
żnemi pytaniami znalazło się i następujące: „J»k ubie-

i 0-7 °  ( Potu 1 trybunał i p. Barychara. Planów  tych nie ma
I l e ł /  i *Ct a’ Pr z r j° acz^TI!f i es. na ? nie znaleziono icb  poprostu. O feaheim  zaB i Ziffoi
I ma o k 01. ^  t 0^ 6’ ' ą :̂ .an^ac^  we, on ' ' f ru. f twierdzili, ża są, bo nietylko jen. dyrekcja  je  posiada
‘ dnia lŚ7n *U laj 0^ e^a w Krakowie z dnia . a | j j nawet w kilku egzoinplarzacu zakomunikowała

Jr eCZ9 d °datk0W0 Uiści6 W,a“ a, T. 5 ' pr° C- 5 eń L pekn ji koieiowej. P. Sekwester pzyrzekł po-kw ocie od logow anego, a w skutek redu kcji wsąy- i ]en. m sp .sw  j j
Bt * ^  W Ł  1 ® ct. wa. zm niej- : e a , , . 23 dzień, rozp /aw y, i nasamprkód w y-

lo  p o b i.rM f .  . i  L r t , , , .  1 I ;  cfclsm p n - d « 8brat k o l « * » Ą « .  W  ogóle on
j ,  f n w . l i d n F  w o i X “ f  p o i n t o  u J ,  i «  ttfcł ««“ '  ' sk >’ S“

datkowy w Krakowie wymierzyć me.
Prawo do -  '

fundacji, mają - -- "  u , b z o w i  p . _
s k i e g o  p o c h o d z e n i a ,  religji rzym sko kato- \ kolega

»Zi~o« waszego młodego monarchę w niedaleki dz ei jego j lickiej tak łacińskiego jako też grecko-un ick iego i or- 
powrotu?“ Następowały odpowiedzi str&ssoie monotonni miańskiesro obrządk u , l u ^  t e ż  i n n e  o s o b y

izwadYainoe sie mnist więcej na to, aby go ubrać w mnn- J p o 1 s k i e g  o p o o h 0 d z e n 1 a , r lig ji rzym cLo 
•dur generała dywizji. Jakie* było osłupienie przytomnych, katolickiej tak ^  Z +  A ,
kiedy leztor, rozwinąwszy ostitmą karteczkę, wyczytał 
z niej głośno tę krótką ale dobitną odpowiedź: En drap
de Sedan. (Wiadomo, ż« fcU“ n* h r~\ 8:9 d.° “ P
lepszyoh). D ew dp ten przypisywano b. ministrowi D u-
▼•1’owi, ale Dnrid wyparł się go pnbliczme. 

n j r f k c j .  Ł 7 . o w b k le j S p S I U

j p - a  O T \  .  T slS.?»t t itutów odbędzie się dnia 13. lutego b. r. za*
rejestYwanej lw >wskiej Spółki zaliczkowej Stowarzysze­
nia urzędnikó w z r°*ęką nieograuiczcną w zabudow.nm 
ligo gimnazjum akad, mickiego (poniżej 00. Karmę itów) 
w sali na dole. Pod rozprawę M ,  wzięte: a( bilans 1 
sprawozdanie za Ugie półrocze 1874: r. , b) wydznie a - 
solutorjnm t a raołiunek i bilans za J Igie półrocze 1874 r. 
na podstawie sprawdzenia i sprawozdania rady nadzor­
czej; 0) uchwała względem podziału czystego zysku, ty­
tułem dywidendy; d) wybór 5 członków Dyrekcji na 
ezas 3 letni i trzech zastępców tychże na jeden rok; 
o) wybór trze oh ozłonków Rady nadzorczej na czas •'-letni 
i dwóch zastępców na jeden rok.

M u z e o m  p n e m y i l o w e  m ie js k ie  umie 
szczoni. w salach Strzelnicy miejskioj, otwarte X-żaego 
flłii. f  wyjątkiem poniedziałków, mianowicie: w niedzielę 
od godz. 9. z rana do lej z perudiua, w inn» dnie od 
godz. 10. z rana do 5ej pe południu. fW y wstępu: we 
środę 40 ot., w inne dnie 20 ot.,  dla młodzieży szkolnej 
i czjladzi rzemieślniczej 5 et. Bilety dla młodzieży i oie- 
ladzi wydawane będą tylko w ilsśoi po 20 sztuk ra*«m. 
Interor^wanym, rtórzyby ze zbioró w muzeamyoh korzy­
stać, lub swe wyroby, także posiadane oelniejsze przoa- 
mioty pizemysłu wystawić pragnęli, udziela p >i*td*nyoh 
informacyj biuro muzealne.

Fundacja dla inwalidów polskich.
Zmarła w Krakowi# dnia 12. sierpnia 1863 śp. 

Pelagia Rasaanowska pozostawiła trzy ostatniej woli 
rozporządzenia, które ck. sąd krajowy w Krakowie, 
jako eąd spadkowy za kodycyle u znał, a w któryoh 
rozporządziła swym majątkiem na celo dobroczynną.

W  szczególności pneznaczyla ta fundatorka ko- 
dyoylem zwym z dnia 11. czsrwoa 1855 sumę 100.Ol 1 
franków, wyrównywającą samie 180.000 złotych pol­
skich na utworzenie zakładu ku wspieraniu inwalidów 
polskich, którsy poświęciwszy waayrtko dla dobra na­
rodu, n ó mają sposobn utrzymania się i okasai- się 
godnymi wypoczywać w demu prsj tułku r t  do kresu
*ycia swego. _

Tego fundacyjnego aktu rząd nie zatB< lordził, ku 
rator spadku, p. Piotr M uszyński, zmienił go w stó- 
aowny sposób i ta nowa redakcja otrzymała zatwier­
dzenie władz rządowych.

Oto główne punkta tego nowego aktu fundacyj­
nego :

1. „Fundacja ma nosić nazwę: Fundacja P d  agj i 
„Ruuanowskicj. Suma na fundację przeznaczona obe- 
„cnie około 40.000 złr. w. a. w lisUoh zastawnych 
„galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziem-kiego 
„wynuzząoa, umieszozoną zosi °n..* w tychże listach 
„zastawnych i w depozycie W ydziału krajowego zło-

lub ormiańskiego obrządku , _
b ą d i  i n n y m  z a w o d z i e  
k r a j u  p o ł o ż y ł y  i znajdują się w potrzebie.

k t ó r e  w j a k i m -  
z a s ł u g i  d l a

G o s p o d a r s t w o ,  p p z e u i  s ł  i  h i t u d c l .
Ł w A ff, d. 8. tufcgt,. (Sprawiani* iyyodnio^ .wowtkiej

I*by handlowej i przemysłowej o cenach uboto * piodû
Pssaniem 170 fnt. (haudel mtfŁy) czelna biaU b* * .

Żyto 160 fnt. najiepsze zt. 5 — 5‘50, średnie 5—5'30. Jęcsraien 40 
ft. dla browarów 4 50 - 5-50, opasowy 4'8ń. Owies 3 ?0— 4. Kukn- 
rndza 170 ft. 6 -25 -6 -75 . Proso 180 ft. Groch ISO ft. kttc«en- 
ny 6—9, na opas 5 - 7  zt. FasoU biała zt. 9-50—9 75 , p»txa ^  
do 7-25. Koniczyna 180 ft. bardzo pożądana przednia 42—52, 
średnia 30 do 44, poślednia 25—35 zt. Anyż ptaski 1050—H -̂ -  
Kminek rf, 16—16-50. Rznpak zimowy 150 ft. zł. 9 —10, ierni 8 do 
8-25 zt. Lnianka ztr. 7-50—8. Nasiouie lniauo 150 ft. 9 —925. Na­
sienie konopne zł. 6. Potaż 100 ft. 9-50— 15 zł. Haudel mdły.
100 ft. pożądany zł. 9 2 3 — 15.

Okowita 80‘ Tralies 41 miar, gotowa złr. 11— 12-25,
Spirytus 80 TralUs, 41 miar. z umową na luty-maj 12-25 do 

1250, na luty-»ierpień 1325, na maj-sierpień 13-50.
f i ń h r k t l  7. lutego.’  vKor. Dz. Dolsk.} Zamknięcie rachun­

ków Towarzystwa zaliczkowego w BÓDrce, stowarzyszenia zareje­
strowanego * nieograniczoną poręką za czas od I. stycznia do 31. 
grudnia 1874. Obrót kasy. Przychód: W kładki na rachunek bie­
żący *ł. 3403-29, udziały członków 1607-45, wierzyciele wsksiowi 
15879‘56 zwrot pożyczek udzielanych członkom na skrypta 58928, 
procenta’ pobrane 4187-45, fundusz rezerwo wy 205B3, zwrot ko- 

, j  „:„;«ti-aeii 25 zł., suma przychodu 22333-83.
^  "r *1 hód ’ Zwrot wkładek na rachunek bieżący 2128-29. Spła­
ta akc°eptów własnych 4250 W:, pożyczki udzielane członkom na 

sarypt, 15021,

gotówka r S i e " :  3 L  prndaia 1874 290 59, suma rozchodu 22899

l l  83 f  , bvtd w roku 1874 22393'83, roz-Ogołem przychodu zatem by  ̂ ^ ____ _ ^  ^
chodu zaś 2260924, gotówka
Ogólny obrót kasy w pierwszy111

**’ ^ Y Ct'-u h p  hó4- ,-dzialy członków J60745, wklad-W ymk z obrotu. Przychód- naz'** i 
u- . . u i  .0 7 7  t -.erzyciele wekslowi 11629 50,
kr UŁ rachenel ueżący 1277 zł., » »  f  203-86 -  razem
pobraue procenta 439-50, fundusz rozer j

15159 zł. 31 ct. l iLUi -71
Rozchód : Pożyczki udzielane członkom na s (fi

. . .  , . .  4 Iłnszta administracji
na zastawy 22 zł., koszta mobiliów 1;>U zł.,
265 zł , gotówka, z dniem 31. grudnia 1874 2 0 - ,  
lo l5 9  z!. 31 ct.

Eacuunek strat i^zysków. W inien: procdbta wypłacone < . ,
procenta naprzód pobrane 59 47, procenta za-ogte od akuep w

m obiliów to,

dniem 31. grudnia 1874 290 59. 
roku istnienia wynosił 45799

162 56, koszta administracji 265 zł., 10 pet. kosztów
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PtoiU b UŁnty kasow ą , . , , 1 U

Trzecim foriadkiem fachowym,i był Franciszek 
k l a g ,  komisarz e. k. jeu. inspekcji, którego żada- 
niem o v lo  zbadać stan taboru kolejowego, eznaje on, 
ńo znalazł mało maszyn, i ż& stan iej>aia u y wo-. 
*05 był za wielki ;  w r. 1872 przypadało bowiem na
jedną milę 0-8 lokomotyw i 17 wagonów; nonnamy

_ r —  . . . . ,..-i« ,

drew Gili, urzędnikiem firmy Ringhoiera W Pradcb. 
Tenże był wraz ze świadkiem Schmidtem w r. 1863 
u Ofenheima, celt nr zaboirtraktowanir doatawy tsbw 
"u, i zeznaje, że nie oni sami ofiarowali ,  ale Ofen- 
heim domagał się 3 -proc. npustn z ceny niby na ra­
chunek Towarzystwa. Po długich targach przystali na 
2 pro?., lecz mimo to strącono im później 3 proc. 
Eingnofer sam z pewnością nie przyznał Ofenheimo- 
wi żadnej prowizji. Zeznanie to jest baidzo watLe. 
bo uzupelui? całkowicie wszystkie dotychczasowe gra- 
wamina przeciwko oskarżonemu w uprawie tej 3 proc. 
prowizji. Pod tym względem jest jut zupełnie sąd iw y 
dowód przeprowadzony.

Ostatnie wiadomości.
W  skutek zawiei śniegowej’ , która t-wała Drzez 

cały dzień wczorajszy i przez całą noc ,  spóźniły się 
wszystkie pociągi.

Najnowszą wiadomością z Wiednia są pogłoik i o 
bliskiena przesileniu ministerjalnem. W yszły om  ze 
sfer giełdow ych, i znalazły popaioie w nUdziclnej 
Naue fr . Presse. któ.a wysadził* się z artykułem, z t  
powiFdająćym upadee teraźniejszego gabinetu. —  Są 
to wysiłk. klik. giełdow ej, agitującej na rzecz Cmen- 
heima.

Kc;-bspondent wiedeński Czasu donosi: „ D r  o po- 
dróŁe Najj.  ̂ Pan tego roku prsedsivwziąć zamiersa 
Do almacji i ao Bukowiny. Ostatnia podró: natu­
ralnie prowauzi przsz Galicję. Powstaje ty lkopyt-n ia , 
czy podróż do Czermowieo będzie dalszym ciągiem 
wycieczki do Galicji, czy też pobyt w Galicji li i rze 
j&żdżką po drodze oo Czerniow iec?11 PodJng n issych 
inforitacyj cesaiz weźmie udział w przyszłoroćz j  )h 
wi alkich manewrach wojskowych w Galicji.

m-str i . j,, rfinl6ń bvć 1 lokomotywa 
wagonów. Odczytano dotyczące sprawozdania, z któ­
rych wynika, że bo s sana część parku została za późno 
dostawioną, a akc.onarjuszom na walnem zgromadze­
niu po iiedziaou że jest gotową. Offenheim usprawic- 
dUwia spóźmoną dostawę wypadkami wojennomi w 
i oku 1866, s- konecpi w sprawozdaniu om rlce pod­
rzędnego urzędnika, który s i, dopuścił „licencji poo- 
tyczne,“ .

P. Klug skonstatował także, że d0 fabrykacji 
machin użyto modelów nieużytecznych, i o® iQza Bzkń'. 
dę r/ynikłą se sprawienia złego taboru na 1,261.673 
nie licząc <r to 10-proesatorege zysku wypłaconego 
Brusśeyowi, ani 42.UOO które tytułem prowhji wyłu­
dził Offsńheim od rady zawladowczej. Konfrontowany 
z Klugiem Zifter zaprzecza, by stan reparatuiy był 
niekorzystnym inimó wpływów atmosferycznych. Dr.
N e u d a  zapytuje K lu ga , dlaczego przy swych obli­
czeniach używał skali podług tak zwanych „Nutzen- 
meilen“ a n*e „A-msenmeilen". K l u g :  Rada zawiado- 
wcza sama tak obliczała Z  i f  f  8 r. l)b l; czenie takie
jest całkiem niestosowne. K l a g .  Jeżeli metoda ta o- 
bliezeilia nie jest wła c i wą , to njB wid J{. przy Czyny, 
dlaczego była użytą w sprawozdaniach do walnych 
zgromadzeń.

O f f e n h e m  porównuje koszta roparatur z koszta­
mi na kolei Karola Ludwika i wykazuje, xe kojej 
czeruiowiecka miała mzsza koszta. K l u i g  udpowiaas 
na to, że w sumach jego zna,dują n ę  nietyiko koszta 
czystych reparatur ale także koszta rekonstrukcji. ( j0 
do dostateczności taboru, to utrzymuje K l u g ,  że iłoS6 
lokomotyw była od początku, ilość zaś wagonów od 
r. 1868 nie wystarczającą.

Rzeczoznaw cy Filllunge- i Hellwag zapytują, czy 
przy sprawianiu taboru byli obseni urzędnicy towa­
rzystwa. Prezydująoy potakuje tc i  dodatkiem, ze pod­
czas roDoty urzędnicy ci donosili o złe> jakości spo­
rządzanego taboru.

Po v ysłuch-łniu Kluga prezydująoy podniósł kwe- 
stje zaprzysiężenia Ziffra. Obie strony zgodziły stę na 
to , aby nie był za p rzy s ięg ły 111, ,

Nastąpiło odczytanie wykazów stątystycznyc , | Łosy ^ ijł.ia ijB  r. lsso l i rc^
dostarczonych przez sekwestra , między tymi wykaz j w j s  si idańsi. 96f
wypadków. Pocieważ wyta* ten jest,statystycznym, 1 u  . 1 2 pat
więc znalazł w nim tak io  pomieszczonie wypadek, it  j p j /y je c h a li  do  L w n w i
jeder rohormk * J9t^ł od ;>iorunu zabity.

T e l e g r a m y  D s l e n n i k a  J P o i» fe r la t ;« > .

1 4 .o k o m y ja  8. lutego. Wladvalaw Bur­
sa, busmistrz 10 Obertyna i marszalak po\;iasu 
horodeneckiogo został uwięziony. Powodem ma 
być nadużycie władzy urzędowej. (Uw.^zienio to 
castapiło, jak się dowiadujemy, z polecenia w ła­
dzy sadowej z rownoczesuem poruzumieiiem 
Wydziału krajowego i ck. namiestnictwa. B irsa 
cieszył się dotychczas dobrą sławą, a wybrany 
zr. marszałkiem powiatowym rozwija! bafdzo
pożyteczną czynność organizacyjną. Ze smutkiem 
tedy po ajemy fakt powyższy Red.)

P e s z t  9. stycznia. W  Izbie poseiskiej
miał wczora;. prezydent ministrów wielką mowę, 
w której wykazywał, że podwyższenie podatuów 
jest jedynym środkiem przywrócenia równowagi 
finansowej. Zdaniem jego wielkie oszczędność5 
w budżecie armji wspólnej są niem ożebne Mo­
wo jego przyjęto oklaskami.

Ł f ć g e  9. lutego. V7czoraj obchodzono tu 
z wielką uroczystością 3001etnią rocznicę zało­
żenia uniwersytetu.

l s o n d y i i  9. lutego. W rozprawie adre­
sowej. D’ Israeli zbijał kilka zarzutów opozy­
cji. a mianowicie ten, że armu znajduje się w 
złym stanie. K ładł przy tem nacisk na to, że 
rżąc stara się nieustannie u.rzymaó pokój.

Akcje F ranco-/astr -B. 47-2Ł
t  Kredytowe. . . 220-25
,  Anffli>-Anstr.-B. .  135,75

Hnionebaaka . . 100 50
y?»DGs<-b'.mie: stałe.

Akcje kolei Ł jtoL.,-I*u<L 204(2* 
n .  Po<udiuow«j 16> 25 

•i ai—ni,. . . . . .. 17Mi
Yereinsbonk . . . .  i. j!j

■ f f e i “nawwa w la d a B sk lt.
8. lutego, 2 (rods. 3C ał-s.

Akcje Benku Frn.-Austr. 
 ̂ W ęg. Kred.

„  Angl. Austr. B.
■ Związkowego U- ■
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* *ą Rr

■ ^ofudaiow.
» AltSldakioi
* iilib iety
* em. 

Pćłr:y . iS* 1'< ereiasbn f̂e
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19575 
533 — 
iflb 25 
234 75 
193 75
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1%  75 
143-—  
114-75
36-r.O

Wiener Ban-Geselirchaf 
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18S-* L o s y .......................
Franco-H nng.-Benk. . 
Yerkobrsbar’ -aetien . 
Tnreckie Losy . . .
Bat bank - Sobw. . 
Staatsbahii ,  . . .
Bankreins , . . .
Wiener Badv»rain . . 
rivnoth.-B jOtińtMik' . 
pósyiśkłe B* 'V>.oty . .

a , ^ 'Posobienie bardzc stałe. 
.-,_ .Wł 8 . luteg0.Jc*i. Jag ,;uńst. i ł.ank°

n srebrne
70-80
75-80

Ofeahbim
drwi sofio z togo wykazu. Publika Śmiejo się.

wzięty z p

Przyjechali do Lwowa
H o t e l  E u r o p e j s k i

Loadvn . . •
Srebro . , > 
Napeloom ir • 
Dukat ces. men. 
160 Reicbsmark

32 50 
5 f-—

146 75
'-9 — 
Ba­
sa 25
17-50 

5 9 .— 
1,;9 50 

27 —

1*54

11116 
l l  5 70 

S 9 
??25

°& 8. do 9. lutego.

An*

' J 1 I K7"iP
czj8ty eysk 235‘47, razem 1485*45. M a: procenta pobr®-11 ^
procentu napizód wypłacoue! 19-62, procenta uległe 0(1 P°K̂ C
na skrypta 178* 18, razem 1485*45. ..

Biłam z% rok 1874. Stan esynny. Gotówka •/. dniem 31. gru­
dnia 1871 290-59, pożyerki udzielane Członkom na s k r y p t '14181 
zł. 72 ot., na zastawy 22 zł., proceuta na rok 1875 raprz^d w y­
płacone U 9-»2, procent.- zaległe od potyczek na skrypta 178-18, 
koszta m obiliów po strijecniu 10 pet. 135 zł., razem "5177 31. 
Stan bierny : udziały członków 1307o0, wkładki na racbuuen
bieżący 1277 zt., wierzyciele wekslowi 11629-50, procenta na ro 
1875 naprzód pobrane 5947, procent i zaległe od akceptów wła­
snych 162-56, fundusz rezerwowy 205-89, czysty zysk za 18 4 r- 
235 47, ramem 15177 -31

M K
browolski z Isakowa, St. Fadorowi-z’ . 1̂ î ri z 8?P, i ’ 5" Uo“
ski z Stryja. “ -rzaszowiec, B. D sr jw-V r e f  u odozytano prot o k ó ł,

Wistilti tierjiąefin i i#  te K r a  i tfflllipro M t  a tiim wtiraj > . i ^  ~
d . u  B a  i r r  w .

% I i  o  tr d  y  n  n ,  ^
Od lat 25 nie .parła się iadna ąjfebość tej przyjemnej potrawie zdrowia, i sp-awdza się tok samo n dorosłych { 

zleci bez medycyny i uosztów we wszystkich „iorpienmch żołądka, nerwów, płuc, wątroby, gruczołów , błony śluzowej p jch c r .a  
neisk i organów oddechowych, jako to : lube-kut r ąut-hoty, astmą, kaszel, niestrawność, zatkan*., b iegunki, bezssnność, be isumość 
hemoroidy, wodną puchu ie, gp rąo^ę, aaX ,u y udgrzania krw i, szum w us-ach , pudności i fc p., nawet podczas ciąfiy —  na*
koniec diabetes, melancholią, schudnięcia, reumatyzm uośeieu, błędnicą, takie m oin» ją jako yoaarm  dla dzieci wraz z p ien ią  dawać. 
— W yciąg z 80.000 jertyfikat w c wyleczeniu chorób,"któn całej medycynie wyleczyć a.ę m e udało, pomieday któremi świadectwa 
profesora Dr. WuraA, pana Beueka protesori medyc^n^ au uniwersytecie w Marburg, radcy medycznego |Dr. Amgelstein, Dr. Sohore 
laud, Dr. 0 ‘  mpbeli, protasora Dr. E =dć, D r. Ure‘ br’ . Castlestuart, margrabiny de Bre itn  i  inayeb wysoko położonych osób 
które na żądanie franco sią przes/ra. 7 i

,  Skróeony ,  T cw  z 8C .0 0 0  certyfikatów:
( G e r t y f t A j l  macy medycznego Dr. W a r w  Bonn 10. Up°a 1^ 2- Bevalesci4re du Bar-> wynagrad^ w wielu » j -  

? id.-a. n wszystkie loOratwa- ULywaua h, : może z nadzwyczajnYŁ skutkiem v e wszy itkien biegunkach, w słabo.oi.rch p.ciowrch 
nerkowy oh i t  i ,  przy aamieruu, w różnych  ̂chaiobach: jakoto zatwardzeuiach i -lamoroidach. Z nadzwyczajnym sl utk en poeługr -  
śą tym nieocenionym środkiem przy zaprieniach tarc.>a i sł rbcśoiarh piersiowych, ale także w suchotach piersiowych i gardlaayck.

(L. u.; Rud. Ytun .r, radca medyczny i wielu T,owarzystw naukowych.
W inchester, a.nąlia. d. grudnia 1842. Pańska doskonała Povalasciżre usunęła długoletnie cierpieniu brzuszne, ner­

wowe i moduą pucnlinę. Jako świadek nauozny mogę j« % ca.egn serc. poncL. James Sohorsland chirurg 96 Kegmt.
Doświadczenie raucy- tajnego sanitaruej g xłfteł pang Angolem . Berlin 6. maja 1656. Mcgr powtórnie zaświadczyć pod 

każdym względem o tobry^hjkntmm ttevWesciżre du Bari/. lQTO „ „  Dr. A n gelste in . Uiny radca iiaitarnyi
U e r r y d k a i JSl*. 7 0 a ® f* ,u " argimjern, 22. kwietnia U<2. Mój pacjent, .-tóry od & tygodn na chroniczne aaoole- 

nie plac ciemi, i śadną * potraw przyjąć nre mógr, wyzdrowiał zupełrie w skutek używania pań ani ej Keyalezciżre du Barry.
Wilhelm Burkari, chirurg.

M o n t o n a ,  Istrja. C-.utk R-".'.lesciżre du Barry są bardzo dobre. Ferd. Clausberge;, iekat powiatowy.
Nr. 80416. P. F. W . Benzkt,..“ wyczajny profesor medycyny na uniweuytocie V  .rborg, mówi w Berlińskim T y god n ie j 

pusw ęcoi.ym klinico, z 8. kwietnia /  ' . le. zaPoiunę nigdy, B0 utrzymanie jbduego « moich dzieci priv  ndrowiu *awd*ię<aam Kf - 
valenciż Ar-hica. D iiocię cierpiało w 4 miesiącu ua zup6jne wycieńczenie i ciągle womim, które to słihości wacystkim lekarstwom 
urągały. R 0v;desciire w 6 tyj udniach zw rócn j Ł a  Kdrowie.

Nr. 64210. Maigrabiną Brenan wyratowała Secalesoiżre 7l6tr;ioj łałmSci , beT.s*rnoSc1, drżenia ua wszystkicn człon­
kach. ................................  " !!

os.-: rżeli

wycieńczeniu i hypoehondrji.
Nr. 79610. Wiiowe Kijmm z Duoselderfu, djugoletnego boiu g{,- 
Nr. 75877. Florjan Kdller- r. u. au:iń:i;:ł:'fatot wojskowy

owy i wymiotów,
^ Wieiki.n Waradzyuie, wylecnony sostoł z suchot, kataru

U piersiowycu, sawrotn głowy 1 sianiema p.ersi.
Nr. 75970. Gabrisia ,io*v.cuer, « I ^ L cza wyższej sah0iy handlowej w W lod a il, *e słabości piersiowej i iło -

bości nerv,-ow ’j.
; . .  6f>715. Fnuiię de łiontlouis z Illi35*raV ^ $ cl, hcr.sGnr.;!,:-.-t-i wycieńcza.n.a,
Nv. 7o5?8. lio.ro,u* Sigmo z 1 1 o: /,yx. uhezwładnieu-.a w :ęhach , uogach.

Roróreseićro du Barry" pożywniej,s ci.jest od mięsa i oprócz tego uszcządza więcej u ii 50 razy Sy. oją ceną UŁ leuar«wOC0
Coaa vr pv izkacli blaszanych za pó! funta 1 z!r± 50 cnt., sa funt 2 złr. 50 ont., 2 fuuty 4 złr. 50 cnt., 5 fantów iO ztr., 

12 fuutów 20 złr 21 fu d u  33 zlr. — Biszkbkty w puszkach po 2 złr 50 cnt, i po 1 złr. 50 cut. Ozeko_ada w proseku luo w  U - 
bltczlrach na 12 filiżanek l air. 50 eut., ua 21 tiiiżanik 2 z{r. 50 cnt., ua 43 filizaDek 4 złr. 50 cnt., w proszku na 120 filiżanek 10 z łr „ 
nr 288 filiżanek 20 złr., na 576 filiżanek 36 złr. G ł ó w n y  s k l a d  wWi o l ui u u B a r r y  du  B a r r y  & C o m p .  Wa ll f is c L g a s s e , 8, 
jako też wszędzie w porządnych aptekach i sklepach korzennych. S klai wiedeński wysyła też BR ev a lesc i4 reu swoją sa przekazem 
Lub pobraniem pocztowem.

Ajencje: w BiALłfiJi u aptekarzu Alojzego Reicherto i Kryka Kelera apt. pod Lwem; w BOCHNI: u L E Blusiewicza 
w BRODACH: n G Grfinsnanua; w CZ-ERNIOWC 4CH: u Ignacego Schnircha w UROHOBYCZU: u Lidwlka Dob.-zyuis :k.ege 
w KOŁOMYI: u J. Sidorowi_za; we LWOWIE: u Piotra MikolaseLa, aptekarza, Leop -lda Rotleade: a, Zygmunta Ruekerz- aptezas-za 
F. W. Królikow-tiego, oanól a Beisera, Karol? Schubutha i Julinsza Reissa; w PESAOIE: n Józefa v. TOrflk, aptekarza, w “ RA­
DZE: u Józefa Fiirsta; w PRZEMYŚLU: n Edwarda MachJilskiego; w PZESZOWaE u J. Schaittera & Com f.; w UTANISLA- 
WOWTE: u Ferdynanda Stiebera; w T ARNOPOLU: u A. Mirawetza i Fr. A Sucheita, apteka obwodowa w TARNOWIE: »  J* 
Tenesyaa, aptekarza pod Aniołem i W, T. A. Wielugórzktago.



DZIENNIK POLSKI.

Podziękowanie.
Wielm. w. K r a j b i g o w i ,  prakt. leka­

rzowi, dr. med., chirurg, i akusz. we Lwowie.
Czcigodny ten mąż i prawdziwy dobro­

dziej mój, ocalił mi kilkakrotnie życie uko­
chanych dziatek moich tak ciężką nawiedzio- 
nych chorobą , że wzzelki ratunek zdawał się 
byó bezskutecznym, a przywołani inni lekarze 
ładnsj mi nie robili nadziei. Za Jego więc 
prawdziwie ojcowską troskliwość , z jaką me 
chore dsiatki pielęgnował, a oraz i bezintere­
sowność przytem, składam mn to szczere pu- 
bLiczne podziękowanie, albowiem w inny spo­
sób nie jestem w stanie godnie podług zasług 
Mu się odwdzięczyć.

F .  B o r e c k i ,
2321 1— 1 naucz, szkół pospol.

CUKIER i K A W A 3
I C  p o  m n iio n y ch  c e n a c h  « fl 
M *  w e  L w o w i e  t y l k o  u  W

5  Je]|. 1  Will. Mama 5
Do najęcia

nr. 28, ulica K o p e r n i k a  'S zeroka), aa 

krajowym 4  p ok oje  na dole,
kuchnia —  piwnica —  strych osobuy — od 
1 . M a j a  1 8 7 5 .  2297 2— u

ooooooooooooooo
0  D r a  8 C H W A I U E R A  Q

Vegetabilien-£ztrakt §
leczy pod gwarancją gruntownie nawet 
zastarzałe osłabienie i ubytek sił męzkich 

I w przeciągu 4 tygodni — wszystkie ^ ni ê 
słabości płciowe, tak męzkie jak żeńskie A  
w najkrótszym czasie. —  Flakon 2 zł* V  
wraz z przepisem używania. Korespon- ę  

I dencje wprost aa nadesłaniem gotówki ▲
' albo za pobraniem pocztowem przez V
>3071 11-12 Dra S c h w a i g e r ,  W
j W ieu VTL, Schottenfeldgasse 60.
K X > O Q O O O  O O P

Od roku 1866, ostałtui w-skutek
pocisku grutktow ego w bitw ie^pjd, 
KSniggrat* m ocno *r*nio*y, tak że 
jako zupełny in „a .*da  mój Al sch ed 

dostałem, cierpiałem bafdzu na P M  HUk- 
l y ł m .  Pomimo wszelkich leków ekar- 
■kich, rzymsko-iryjskicl kąp*«li itJ nie 
■ostałem z moich cierpień eyleczc uy. W  tenj 
dowiedziałem się o b t t lr iR H lic  B i t *  
g n g e n t ,  który Z ; wiel! m skutkiem 
w podobnych cierpieniach uiyuany bvwa. 
Pomimo niewiary, poniewał moje oieroie- 
nia były zastarzałe, uc snłem po uży »u  
ju ł  2 flaszek, że przecież trafiłem na pra­
wdziwy środek , gdyż po dalsze m użyciu 
6 flaszek, cznłem się z moich cierp n ; m- 
petnie wyleczonj Dwa mi™iąi już upły­
nęło, żsbym ja kiedykolwiek jakie cierpie­
nia uczuł. Dawniej miesiące zimowe nad­
zwyczaj mnie dokuczały, teraz zas nie czuję 
najmniejszego bola. Czuję się zatem w obo­
wiązku wynalazcy tego cudownego rady­
kalnego środka, moją najserdeczniejszą po­
dziękę wynurzyć.

Nordhausen, 19. listop. 1871.
H e n r y k  A u g e r .

Dostać można w aptece „pod węgierską 
koroną41 we L w o w i e .  2260 2 2

Realność
r*y ulicy K l e p a r a W f t k l e j  L 18 (nowa) 
ras ■ ogrodem, pod korzystnemi warunkami 
powodu wyjazdu do B p r  % e  d a u l f t *  
liższa wiadomość tamże. 2297 2 4

AJeneja dzienników

w Księgarni Polskiej
we L W O W I E ,  12, ul. Kopernika, 

przyjmuje z .mówienia na : 
lyfodnikIlnatrojrany“ kwartalnie «ł. 2-60, 

prsesyłką «ł 4 40.
Iłoey* kwart ił. 3 60, z przesyłką zł. 4-40.
Ilnnci* kwart, sł 3. z przes. zł. 3*60. 
'yd»ień“ kwart. zł. 3, z przes. zł. 3-50. 
'rzyroda i Prsemrsł* kwartalnie zł 3, 

z przesyłką zł. 3 50. 
tpiekun Domowy* kw. zł. 3, z prz. zł  3*60. 
Wędrowiec* kw. zł. 2-40. z przes *1 2-80, 
_  z dodatkiem podróży kwart zł. 2^0, 

z przesyłką zł. 3*40.
'reodnik Pow!«ici Bom* su* “ kwart.

t. 1-90 z przesyłką »ł.2 -10.
***«, Bolnicza* z przes. kw. z* 2-70.
Imiennik Mód* k< zł. 2, z rycin, kolor, 

u 3.
*rsyjaciel Dzieci* >wmrt. zł 2 0 6 .
Irch Literacki* W . zł. 2-50. z prz. zł 3. 
UczuteV* kwartalnie zł. 2*50.
'oradnik Przemysłowo - Rolniczy* rocznie

zł. 3 25,
...ł«n  izczeeół/ przesyłamy na żądania 

bezpłatnie. 2081 6— 6

ZTOXFISZ
świeży funt 5 0  centów 
moczony „ 3 0  „

przez cały post w handlu

ST. M A R K I E W I C Z A
s
2306 w Rynkn 1. 42. 1 - 4

Prezerwatywa
z gumy i pęcherza ryby, najlepsza ochro­
ni przeciw słabościom syfilityi-znym, rozs '! i
tuzin po złr. 150 , 2, 3 i 4 zlr J o h a r  U 
Z lC H C r , Wien, T*borstras*e 53. Odprze­
dającym największy rabat. 2316 1— 3

Guwernantka
posiadająca jeżyk polski, francuski, 
muzykę - śpiew, otrzyma natych­
miast korzystne mieisce w połud. 
Rosji. Poszukiwaną jest także do 
Polski G u w e r n a n tk a , posia­
dająca języki polski, francuski, nie­
miecki i muzykę, wiadomość w  biu­
rze J Jędrzejewskiej Kraków 419

M A i lT I A
•  d o  w o d y  s o d o  w e j
■  wraz ze wszystkimi przyborami do w y 
2 szynku, jest do a p r z e t f a n l a .  •
■  Bliższe szczegóły u A .  I l e i l l  a  w  •  
£ ^ H a n i a t a w o w l e .  2091 6— 0 |

Nauczycielka
z dobrego domu. mogę ca panien i 
przygotować do 5-tej Kiasy, oraz 
poe- jtków francuskiego języka, ro­
bót kobiecych i cal kowu ie zająć 
się ich wychowaniem. Z małeru 
wymaganiam- życzy sobie umie­
szczenia —  pod adresą W . Z .  
w Szczucinie. 2273 3—3

Tylko radykalna knracja cho- I 
, rób tajemnicz 'eb zabezpiecza, nd wieln i 

' jźkj* Ł słabości na przyszłość. Tako- 
} w | zapewnia na podstaw* wieloletniej I 

praktyki 2020 13 — ?

Jan Karpiel
lekarz prukt. Med., Chirurgii i 
Akuszerji, Specjalista chorób 

tajemniczych.
M ieszki przy n licy Sobieskiego 1.12, | 

1. piętro (dawniej ul. Nowa nr. 201).
O d 2.u a  ordynac, jna od 1 0 .  do 1 3 .  

yrzed , od 3 .  do 5 .  po południa.
.  I m p o t e n c j e  (osłabienie siłv mę- ' 
ino a ci), S t r i c t u r y ,  P o l l n c j e ,  tu- I 

. dz eż rany, wrzody, u pławy, słabości | 
skórne wszelkieg<' rodzaju, leezę grun- 

) towuie pod gwarancja (nowo powstałe! 
w przeciągu 48 godzin), bez przerwy za- j 
rudnieria i pod najściślejszą dyskrec ją. 
Na honorowane listy odpowiadam bez-t 

l zwłocznie i służę medykamentami.

k ż )\ A V A /M V W A ^ A ł )\ /T
D r a  F r .  L e n g  i l ?a

wszelkiego rodzaju w jak n a j l e p s z e j  j a k o ś c i  dostarcza 
po cenach najumiancowańszych

W r o c ł a w s k i  B a n k  K o m i s o w y ,
t t r « c l a w  I f  r« sin i). 2314 1 - 3

W  c. k. państw?0 anstrjackiem przez wys. minist. spraw wewnętrznych koncesjonowane

A d l e r - L i n i e .
NiemiGStie zaatlantyckre Towarzystwo ttilw jarowej w Hamboraa,

Bezpośrednia jazda pocztowym parowcem
pomiędzy

Hamburgiem a Ne w-Yorkiem
na niemieckich wspaniałych i tzybkieh parów .ach pocztowych I. klasy, każdy z pakun­

kiem 3600 ton wielkicn niemieckich, czyli o sile 3000 koni.

Lbs31H£ 4. Lutego R(nn(,tfr> i Schiller 1) Marud.
Goetiie 18 Lutego. KI0IISI(1CK M r ‘ Wieiand 18. Marca.

a  n a s t ę p n i e  c o  c z w a r t e k .
Cena pasażerska I. kajnts. roark. pań. 4 9 5 ,  II. kajuta mark. pań. 3 0 0 ,  na po- 

kładzi 9 0  mark. pań.
W iadomości bliższej udzie1 ają ajenci Towarzystwa, jakoteż D y r e k c j a  w 1131111-  

l . n r g n .  bei St. Annen-Platz 1, tudzież we Lwowie W i l h e l m  I fc ie c L e l ,  przy ulicy 
Kopernika pod 1. 14, naprzeciwko c. k. nrzędn telegraficznego. 2317 ] — 0

Listy i telegramy uprasza się adresować: , ,  / Ł d le r -K iin ł* , I h u n b t  i  O .“

Balsam
J n ł sok roślinny sam, który 

z jodły płynie, jeżeli «ie do pnia 
wświdrujc, jest od niopam;ętnyth 
czasów jako najlepszy środek 11- 
pjrl:szenia znany ale zostanie 
takowy podług przepisu wyna­
lazcy w balsam zamienumy, zy­
skuje dopiero cudowną własność.

Ten balsam gładzi na twarzy powstające zmarszczki, dziuby po ospie, zwraca 
twarzy młodzieńczą świeżość i nadaje cerze białości, delikatności i świeżości, wy- 

i ciąga w najkrótszym czasie piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, węgry i 
wszystkie inne nieczystości skórne. —  Cena jednego dzbanuszka wraz z przepisem 
używania 1 zł. 50 et., z rozsełką pocztową 10 et. więcej. 2318 1— 12 I

Skład we L w o w i e  u p. Z y g m u n t a  11 UC k e r  a ,  apteka pod „srebrnym 
Orłemu — w W i e d n i u  u p. W - H e n n ,  Josefstiidterstrasse 53 VIII. Bezirk,

Jodłowy.
Natam /.y n. p. tw.-.rs lub inną 
część ciała, t l  SZCSHf ' ł l ó  jasfc 
u ^ s i ę p i i e g i t  p o r a n k u  
i t l e z i i i t c K u c  ł u s k i  ze H k ó -  
r y ,  k t ń r u  p r z e z  1 0  n a d -  
z w y c z u j  b i a ł ą  i  d e l i k a ­
t n ą  s i c  s l i i  j e .

Prawdzi we

Cebulki na porost brody

ces. król. uprzywil.

p i e r w s z e j  1 J e d y i i e j  w  A n s t r o - W ę g r z e c h  I s t n i e j ą c e j  
n a  b e lg ijsK ł sp o s o b  u rm a d ron ci

fabryki toster i szkieł do toster
ANDRZEJA ZlEGLERA SYNA

W i e n ,  SLadt. S c h b t t e n h o f ,
poleca swój bogaty skiad najbielszych podwójnie silnych luster, nieobłożonych szkieł 
do wyrtaw 2 dc 5 linij gruoych szkieł do pokrycia dachów, 9 linij i 1 cal grubych 
szkieł na podłngi pojedyńczc silnych czysto białych i pół białych luster, nieobłożo- 

nych szkieł dla fotografów i luster żydowskich.
Także się znajdują wszystkie sorty luster w ramach złotych i drewnianych podług 

najuowbaeyo fasonu w wielkim wyborze 2064 14— ?

mmmmmm

BALSAM V E T p « . f
O d70 lat bez żadnej reklamy znany 

i przez znakomitości lekarskie uznany i 
zalecany jako niezawodny środek na reu­
matyzm, osłabienie nerwów,1 kurcze, ból 
zębów, fluksje, szczególnie na rany i  po­
parzenia— dostać można w każdej aptece 
i w fabryce we Lwowie flakon po 1 złr.

^  50 cnt. 2026 7— ? ^
w dawnym obwodzie Stryj- 
skim, około 2800 m orgow 
giuntu obejmujące, z lasem 
dębowym zupełnie zaszano- 
wanym, są z wolnej reki do 
s p r z e d a n i a .  —  Bliższej 
wiadomości udziela adwokat 
Dr. Fruchtraan w  Stryju 22791 

3 31

c a  I »  i  Ik •
Pozwalamy sobie zwrócić uwagę na nasz jesienny, najtaniej a łożony •'-nnil., i postae 

ramy się jak dotychczas, życzenia szanownej publiczności pod każdym w: jjędem zado wo ­
nie i przez realne i rzetelne zadośćuczynienie, zaufanie naszych szanownych klientów st 1- 
ntrzymać. Przez nasze stosunki z największemi abrykaui kontynentu, mai s ra n  najlepszą 
sposobność swoje potrzeby u źródła po nach fabrycznych zaspokoić.

Nasze artykuł) są przeważnie najbnszego gatunku i posiadamy wszystktr toi y po 
trojako różnych cenach. Pierwszy gatunek jest oznaczony liczbą 2, drugi gatunea liczbą 1, 
trzecia cena jest prima ąualitet. .

Na i.idanie rozsyłamy kompletne cenniki i wzory franko i gratis. A poważł i :rr
W i e d e f l R k l  s k ł a d  f a b r y k i  d r n k o w a n e g w  k a t u n n ,

miasto, Knprochtsplatz Nr. 3.

» '  a r  i
1 sztnka 3C łokc? biała i niebioska melirt albo 

farbowany barchent po zł. 7, 8 i 9.
1 sztuka 30 łokci biała niebieska melirt 

farbowa ly barchent */, pr *1 l^ 1 ^
1 sztnka fSehnflrl albo piquó barchent /. po

zł. 9, 10 i 12. . u
1 sztuka Schniirl albo Piąuó barchent /, po

zł. 10, 12 i 15. * t
1 łokieć hochprimaW attwoll barchent po t. 40.
Damskie piquó narzutki, białe albo farbowane, 

za sztukę po zł. 1 , 1 2 0

C l  K
M ATERJE DRUKOW ANE.

Własne wyroby. Materje perkalowe na kosznle 
za łokieć po ct. 20, 23, 25.

Kosmanozowe wyroby. Perkato* e materje na 
kosznle za łokieć po ct. 25, SO i 85.

Perkale ns mebie i knaony na meblu za ło­
kieć po ct 30 35 i 40.

Kosmanoz we skóry dla lam 
po ct. 40, 42 i 45.

Kosmanozowe podług wzorów i francuski bril
lantin łokieć do et. 30, 35 i  40.___________

dzieci łokieć

Gładk-« BIAŁE M ATERJE BAW EŁN IAN E. 
ChiJon i Shirting na kosznle łokieć po ct. 20,

25 i 30. ,  , . , t
Biały Brillantin i Atlasgradl za łokieć po ct. 

9.5, 30 . 35. ..
Francuski piąuets we wszystk'eh farbach ło ­

kieć po ct. 45, 50 i 60.
Żółty nantdn łokieć po ct, 20, 25 i 30. 
Chamoi i biały nankin łokieć po ct. 30, 33, 4 '■

PI RIT AS
włosy odmładsająco mleko.

Puritas nie jeet laditą farbą na włosy, tyl- 
k*  Ł c a p  płynem, który posiada tę endo- 
wsą wlanzość, białe włrsy odmładD;só, to jest 
wkzdfan 1 to najdalej w p r z e c i ą g u  14 dni  

Hi lirą farbę przywrócić, którą poesątko-

i nie zawiera w sobie żadnej substan- 
farby. Można włosy podłng npodobania 
lą myć można na biało powleczonych po- 
zkach spać ł  łaźnię parową nżywac, i ani 
In farby się nie zpoetrzeże, ponieważ

P u r i t a s
e fzibuje, tylko odmładza, i najdłuższe i naj- 
ijniejne włosy k ob iece , jako też włosy i 
■ody mężczyzn.

Flaszka Puritas kosztuje 2 guldeny (przy 
-sesyłce 20 ct. spesyl zamawiać w niemieckim 
— ku i za pobrani im picztowem u O t t o  
' r a n i  dk C o i n p -  in W l o n ,  MzrizŁilfer- 
m.s s 38 i w Tarnowie n M. Głodzińskiego

Nota be ne .  Nieszkodliwość'powyż w jmie-
.ubstan. j  wypływa z umiejętnego spra- 

n v  z... n iY i«deiaki«j Medycznej Pressy* z 
. 2. września 1872, ■ kzć-ago co miesiąc w 
n  młzżsea nic-wsss j środy albo soboty p i » -  

r e k B ,y r.w  J l l « 4

CHUSTKI.
1 tuzin dziecinnych chnstek z farbowanymi kan- 

tami po ct. 30, 90 i sł. 1 
tuzin chusteczek batystowych dam*kicb far- 
boDanemi antumi po sł. 1, 1’2 i 1-40.

1 tuzin chnstek jaconowych po z» 1-60, 2-50, 3. 
1 tuzin chust«k dla panów obrąbionych z far­

bowani mi kastami po zł. 2 50, 3 i 3'50.
1 juzin b ia ły  h rumhuigskich chustek płócien­

nych po zł. 2, 3 i 4.
1 tuzin hiałych irlandzkich płóciennych chu­

stek pc - ’  5, 6 i 7.
1 tuzin białych płóciennych chnstek z Btlfastn 

z farbowane mi rąbkami p zł, l, 6 
1 tuzin chustek na głowę z fulardu i kattun i, 

własny r  yrób, po zł. 2, 2 '50 i 3.
1 tuzin chnstek na głowę, wrróh k ismanozo-

wy z fularu albo kattunu po zł. 3, 3 '50 i 4 . 
1 tuzin farbowanych chustek na głowę po zł.

2, 2-50 i a
1 tnzin chnstek fularowych do nosa dla panów 

z farbowanemi rąbkami, najnowsze, po ct.
80, zł. 1 2 0  i 1-50. ________________________

Angielskie gładkie M ATERJE W EŁNIANE.
Czarny i gładko farbowany Orlean łokieć po 

c t  40, 50 i 60.
Czarny i gładź j farbow-my Demi-Lnster ło ­

kieć po ct. 70, 80 90.
Czarny i gładko farbowany Lnster jedwabny 

łokieć po zł. 1, 1*20 i  1*50.
Czarny Sammte łokieć po ct. 80, zł. 1 r 1*2 ).
Czarny Silk-Sammte na suknie Jokif ć po zł. 

160, 1*80 i 2.
Farbowane pręgowane Sammte na znknie, naj­

nowsze dla dam i dzieoi, łokieć po zł. 1*50.

1*50.

i

F A B T l Y i Ł A

ICilMl i McMH
W. LIP IŃ S K IEG O

w e  L w o w i e ,  p k a c  M a r j a e k l ,
otworzyłem także przy tej fabryce 

k o m p l e t n ą

CUKIERNIĘ
gdzie można dostao codziennie świe­
żych i doborowych ciast, jakoteż cu­
kierków, czekolady, kawy nerbaty, 
wszelkiego rodzaju piernik iw. przyj­
muje także wszelkie namówienia na 
tony, ciasta, lody, cukry, po umiar­

kowanych cenach.

Najlepszych Cukierków deserowych 
w Kilkunastu gatunkach funt zł. 1.

Karmelków nadziewanych, Ślazo­
wych od kaszln, Miętowych cukierków |

I fnnt po 80 centów.
Czekolada wanilowi. fnnt po sł. 1, |

11*25, 150  i 2. W  proszkn ct. 90, zdro- 
| 'ia w proszkn ct. 80

Biorącym do handlu, do 10 funtów |
I dodaje się jeden fnnt rabat Zamówie­
nie na prowincję wysyła się aaty ■ ‘

] miast za pobraniem pocztowem. ton 11

grwa-antewany

Nie jest to jeden z wielu publicznie sprzedawanych środków szarlatsnskich, 
które tylko oszustwo mają na celu, ale skutek iaki ten środek na porost włosów 
wywiera, pochodzi głównie z ekstrakru rośliny O n i o n a r ,  przez profesora 
C. T h e d o  odkryuej.

P r a k t y c z n e  r e z n k t a t a  s ą  n a j l e p s z e m i  d o w o d a m k .
Wielmożny Panie!

Zamówiona od Para cebulka porostowa oddała mi najlepsze usługi; po 
iwumiesięcznem użyciu środek ten wytworzył mi regularny i pełny zarost. Skute! 
ten ucieszył mnie tem mocniej, ponieważ używałem dawniej daleko kosztowniejszych 
środków — jednakowoż bez skutku. Upraszając równocześnie mi za dołączoną 
sumę jeszcze jeden kawałek cebulki porostowej przysłać, mam zaszczyt pisań się 
Wielmożnego Pana K a r o l  W c l l c b l l  m. p.

N e u d o r f ,  15. listopada 1867. ferwalter.

Szanowny Panie! Po dwumie-ceczneni użyciu cebulki porostowej, cieszę 
się pełną i regularną brodą —  upraszam jednakowoż, by takowej siłę przysporzyć, 
jeszcze o jeden pakiet tego nieoszacowanego środka. A l o j z y  ■ 1 n Ł ,  koniuszy.

C e n a  z a  p a k i e t  w r a z  z  p r z e n k s e m  n ż y r * a u l a  3  z ł .  1 0  c t .
Z rozsełką pocztową 10 ct. więcej.

Do dostania prawdziwe we L w o w i e  u pana Z y g m u n t a  U u c k e r i ,  
apteka pod „srebrnym Orłemu i w W i e d n i u  n pana W .  H a n n ,  VIII. Josaf- 
stiidterstrasse 53. 2319 X—14

KANTOR WYMIANY
m  A .  w p r z y w ,  g a i i c .

akcyjnego Banka Hipotecznego
kupujo i sprzedaje 2002 11—1

w s z y s t k i e  e l « k U  I m d  n vty
pod warunkami najprzystępm^iszymi.

W szystkie polecenia z prowincji w ykonają się
bezzwłocznie po'kursie dziennym.

g ł a d k i e  l n i a n e  m a t e r j e .
*l 30 łokci nicianego płótna za sztukę po sł. 

6, 7 i 8.
»/ 30 łokci nicianego płótna za sztukę p» zł

*8, 9 i 16.
*: 30 łokci pranego Stnhlcreas płótna za satn- 

kę zł. 7, 8 i 10.
•/, 30 łokci pranego Stnhlcreas płótna za sztu-

»/ *50 łokci Belfaster weby za szt. zł. 12,15,18. 
»/* 50 łokci holenderskiej weby za sztusę sł.

*16, 20  ii 25. , , . ,,
»/ 54 łokci rnmbnrgskiej weby na spodnie dla

panów sztnka zł. 2>t, 1 30.
•Chi łokci rnmbnrgskiej weby na koszule dla

%  5 4  i o k l i  J m b u r , * .  k o , “ l e  d la

Hol feld,
P ^ «lcieraJ ła  bez szwn za sztnkę zł. 3, 3*50, 4.

•Test eo tańszego?
Wysprzedaję nój skład zegarków tak długo, jak długo się zapas zHajduje, 

p o  b a j e c z n i e  n i e s ł y c h a n y  c h  n i s k i c h  c e n a c h .

Z d  ]■ p i ę k n y  k i e s z o n k o w y  z e g a r e k  z e  s p r ę ż y n k ą ,
t - f V  O A A u .  w r a z  z e  z ł o c o n y m  ł a ń c u s z k i e m .

Z a  1  I  p r  z e f ^ r e k  k i e s z o n k o w y  r e m o n t o i r ,  w r a z
A  ó  U  < v v  U u .  z  p i r ;k n y rnr ł a i i c u s z i e i e m  i  m e d a l i o i i e m .

Z a  1  z ł r .  5 0  c n t .  ?i‘ “ S l m ' SHrek re“ “ >,,’ ‘, ,r  1 1* ' -
1  7 > r>  p i ę k n y  z e g a r e k  k i e s z o n k o w y  b i j ą c y ,  w r a z  z  o d *  

4 *  *  “ I I  • p o w i e d n i o  z ł o c o n y m  ł a ń c u s z k i e m .

Od ces. król. urzędu zastaw niczego
czysto srebrne zegarki cylindrowe i anlcrowe po nawet nieprzepuszczenie tanich ce ­
nach. —  T e g o  j e s z c z e  n i e  b y w a ł o !  —  N i e s ł y c h a n i e  t a n i o  ! —  Srebrny 
ładny zog-arek cylindrowy o 8 rabinach wraz z łańcuszkiem i gwarancją po 7 zł. 80 et.

Z a  1 2  d o  ldL z ł r .  najpiękniejsze srebrne zegarki ankrowe o 15 ru­
binach i najpiękniejszym łańcuszkiem i 6 letnią gwarancją.

Z a  8 ,  1 0 ,  1 2  d o  1 5  z ł r .  najlepsze angielskie reraontoary, prawdziwy 
fabrykat pod gwarancją bez kluczyka do nakręcania wraz z łańcuszkiem.

Z &  3 ,  4  d o  5  z ł r .  stare ale dobrze utrzymane zegarki wraz z łańuszkiem 
poa gwarancją z urzędu zastawniczego, które potrójnie kosztowały.

. .  d o  2  z ł r .  dobrze utrzymywane pagfongowe zegarki z najlepszym
wer lein 8 godzin idące wraz z łańcuszkiem, 1 rok gwarancja. 
n *. P ° r c e l a n o w e  z e g a r k i  S c i e u u ©  1 rok gwarancja złr. 1*30, *łr. 1*50. 
■ o i j ł i c e  z e g a r y  p0 złr. *2-60, złr. 3*50. Z e g a r y  w a h a d ł o w e  po złr. 3, złr. 4 
u zegarmistrza. P i ę k n y  s k ł a d  z e g a r k ó w  Au Bon Marchń. Adlergasse 
^ r* 12, Wiedeń. 2290 2— 6

DAMA8T MATERJE.
Biała g -rm tn -y  • dia

6 osób 12 osób 1** Q8ob 24 osób
j T T '  'rfTToT

B i w f  g tn il^ W
rf. 14.

6 osób 15 ogób 94 o .óc
*ł. 14.zł. 5. rf* v- . r ; i:t* *ł- ‘20.

Białe gai uitnn « , ¥ 5 * °  P* masl dla
6 osóh 3.2 o»ób 18 °»ób 24 osób  ̂
al. 7. st. 12. **• 1£* ~zł. 247

1 tnzin farbowanych sera et do deseru zł. 2,3, 4. 
I „ białych r , * n .2 ,3 ,4 .
Ręczniki ■ Damaetu lok*eu po c t  25. 3C i 85* 
Czysto lniane ręczniki tnzin np zf 4) G i 7. 
Czysto lniane serwety tnzi. po zł. 4, 6 i 7.
1 sztnka s/4 farbowanego obrusu ct. 80.
C z n f  l u l u .  - W  “  *W  'I. *1. 2. %  i

• ■ ; ' * ? ' •  I * m I i* " . ” » siu * ’
Czysto In ian ' garnitury rLla

6 osób 12 osób
*ł. i.

obrós na stółM ATERJE BARCHETOW E 
I snnka 30 łokci, biała, niebieska, melirt albo 

farbowany barchent ł/8 pa zł. 6, 7 i  8.
Przy obstalnnkach prosimy podać .esy . . .  . -

Prsy całkowitych wyprawach albo wielkich zamówieniach zniżenie ceny.
Także proeimy o podanie dokładnej adresy: Tylko Buprechtsplatz Nr. a, sa kościo­

łem Rnprechta v is-i-v is  wchodu do sakrystji. 2044 17— 50

8 zł.
Garnitur przykrycia, 2 kołdry 

po zł. 10, 12 i 15 
2, 1, albo hochpnma QnalitSt jest żądany.

CeLuprz. kolej gal. K aroia -Ł n dw ik jt.

Niniejszem rozpisuje się w drodze oferty dostawa me­
trów kub. m l ę k k i e g r o  d r z e w a  o p a ł o w reg^o« Szanownych kon­
kurentów zaprasza się, aby dotyczące oferty, — opieczętowane, ostemplo­
wane i zaopatrzone napisem: „oferta na dostawę miękkiego drzewa opało­
wego", które także na częściową dostawę oznaczonego wyżei ąuantum opie- 
waó mogą, najdalej do l u t e g o  b. r. do podpisanej Dyrekcji
ruchu wnieśli.

Jako wadjum należy się J0°|o wartości przypadającej na oznaczone 
^  ofercie ąuantum w naszej kasie zbiorowej we Lwowie złożyd.

Oferty nieostęplowane, nieopieezętowane, jako też takie, kióre nie 
wykazuja złożonego wadjum, albo suź po terminie wniesione zostały, nie 
będą uwzględnione-

Dotyczące warunki dostawy przejrzed można, w magazynach raaterjah 
w Krakowie, w Przemyślu i we Lwowie, jako też u wszystkich naczel­
ników stacyj.

We L w o w i e ,  w styczniu 1875.
Dyrekcja; rucha.

2272 3— 3

it: Rewżfcewics Henryk. i ra k a n u  bXndeniuKr PobiL io& o- A. J . 0 .  Boirosza.


